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ogłoszenia (in seraty , uprasza sit 
L is tó w  n ie fta n k o w a n y c h REFORMA

P p e n u m e p a t ę  p r z y j m u j ą :
Z c U n ie js o o w ą : A d m in is trac ja  „Nowej R eform y“ i w szystkie urzędy pocztow e; U i t j i o o -  
w ą :  A dm inistracya „Nowej Reform y". — Główna tra f ik a  w Rynkn. — Agencya J. Hopcasa 
i A. Salomonowej, plac M aryicki 2 . — Handel St. K arlińskiego, Sukiennice. — Handel 
K retschm era. Rynek. — Handel J . Ekiera, ul. K arm elicka 18. — Z & m le ja o o w ą  p r e n u ­
m e r a t ę  i  o g ł o s z e n i a  p rzyjm nją: Biura dzienników : we L w o w i e  Ludwik Plohn, ul. KV 
rola Ludw ika 11, S. Sokołowski. — W P r z e m y ś l u  Heszeles. — W J a r o s ł a w i u  L. S trtcsberg. 
W w i c u n l u  pp. H aasenste in  & Vogier (także w H am burgu, E raukfurcie r a d  Henen Berlinie. 
Lipsku, B azylei i W .ocław in). — A. Oppelik. R. Mosse (także w Berlinie Ham burgu, Mouachiutn 
i Norymberdze). - H erm ann Goldschmied, M. Dukes Nachf., H. Schalek, J . Danneberg. — 

W P a r y ż a  Societe M utuelle de Publicitó A. L o r e t t e ,  d irecteur, Rue O aum artin, 61. 
O g ł o s z e n ia  (inseraty) przyjm uje adm in istracya, Kraków, Jag ie llo ń sk a  10, zao p ła tą  od miejsca 
w iersza drobnem  pismem (petit) za pierw szy raz 20 h, za każdy następny  raz po 10 h. — Rado- 

s i a n e  po 60 h ,d w iersza za  każdy raz. — N e k r o l o g i a  po SO h od wiersza. — O ło s y  p u D l io z n e  
po 2 kor. od w iersza, układ tabelaryczny, cyfrowy, skom plikow any pierw szy raz 40 h następny  po 
20 h od wiersza. Z a ł ą o z n l k i do „N Reformy" (prospekty cyrkularze, og łoszeniaitp .) przyjm uje 
się za cenę 2 kor. od 100 egz. d la  zam iejscowych, a  1 kor od 100 egz. d la  miejscowych prenum. 

Nalezytość należy naprzód nadsyłać przekazem  pocztowym.

N a fałszywej d ro d ze .
K r a k ó w ,  8 ” ‘ rca -

„olicyjne u
W  Gnieźnie odbyły się reW,z?ecyCb właśnie 

kilku uczniów giinnazyalnycb, roaJ^ XjeIn czego 
składać egzamiua dojrzałości, sK jqaWo t nie- 
na razie od egzaminu ich usunięto. jff0 rewi- 

■-=- •• stw ierdzają, 26 . . . a książek
zabraJO a Dodobno

,nycu ’ —
« W  z g ° CÓW'

w yda

nie
ona

o to

mieckie dzienniki 
zyi było bardzo mizerne 
i czasopism, rzekomo „zakazał 
wyłowiono nawet jakąś „tajna 
ką, aż 40 marek wynoszącą.

Cel tej rewizyi jest, jasny- Czy 
jak iś pozytywny rezultat, *°b rzerwie 
muiejsza. W -najgorszym  razie P sję
abituryentom egzamin dojrzałoś01, d0 tego e- 
uda nawet, na podstawie p o ^ a^l t0 też wła- 
gzamiau wcale ich nie dopuścić. u  ki CZuje 
śnie idzie. H akatystyczny rs* J ; strony ,Jn‘ 
niebezpieczeństwo, grożące z -z technik, 
teligencyi** polskiej. Adwokat, ’ a lud i 
ksiądz: to sztab polski, o d d z i a ł * 'ą ^ n y c h  
mieszczaństwo, broniący krzy^-L poiskiemu.
przez rząd prn ski społeczeństw ^  . j.
N ie dop u szczać do zw iększania cej p0§c jgu 
g e n cy i p o lsk ie j: oto n a jo czy * 18• *  G nieźnie, 
zf  po lską m łodzieżą gim uazj “ gotow ać się 
fo iu n iu  i w  in n ych  mlaStaCi!*'aęiry s y s t e m u ,  

m usim y tu ta j na dalsze ob^.óflr polskich, nie 
m a ją cego  w y k o le ja ć  abiturye jjtechnikę.
p u szcza ć  ich na u n iw ersytcC . Zrlrówno obu

W o b ec tego je s t  ob°w iąz . sy polskiej 
K ó ł D o lsk ip łi w B e r l i n g   ̂ b r * v -P olsk ich  W B erlin ie  O bronie krzy
w zab orze  pruskim , 5taV^ z „wać n i e 1 e g a \ 
w d zonej młodzieży i wy pruskich. Przecież 
11 o ś ć  p ostęp ow an ia  w »  . kąś k o n sty tu cy ę ,
ostatecznie te Prusy raa^ h tarkach . Tę nie­
którą łamie się na ®8!iZje praw pruskich na 
legalność, to pogwałć®  ̂ kodeksem w ręku... 
nas, należy udowadui' njj adwokaci polscy 

Czynią to obrońcy P trzeba __ ofiarnością 
z wielką — Pr4 f “ wet  interesów przy roz- 
swoich osobistych prasa poznańska nie-
pr&wach sądowy? ■ . m}0(jzieży na tym pun- 
tylko me P?zyC, cz zaślepiona bądź trwogą 
kcie z P f t f t o j f .^  £  dem bą(]ź zacjekłością

P0̂ 0SlU ^  bo w c h w i l i  krytycznych zamiast zwracac 
się i r z e c i ^ k o  niemu, ona praw) niesmaczne i
rtajiiti morały studentom. . . .  qv .
^ P rzypntrtkj êiwy się tema zjawiskn czas dłuż- 

nie chcieliśmy mięszać się zrazu cło we- 
szy; łtivch poniekąd spraw naszych rodaków, 
W nętr^J oie pozwala nam jnż sn
ale dlu*ej
mienie'- tvlko posłuchać, jak  się zachowały 

Prosimy ^  asy p0znaij Skiej wobec osta- 
główne orga ^ a bituryentów gnieźnieńskich, 
tniej reWizy poznański“ podaje pierwszą wia- 

„Dziennl dbvtych rewizyach, które bardzo 
domość ° wvdałv plon. Ale hakatystyczoy ,Po- 
w ą tp lł?  .A , ., w y r a ż a  szpiclowskie przypu- 
s e n e r  , są na tropie „tajnych to-
szCZeD,fw^ „owSch gimnazyastów", czego do- warzjstw  polsk B źe u k ,Ikn gunnazyą- 
w0dzić ma okohegoś ^  kgiążek ;
gtów „skonfiskow ano m. ^  m ia} nic p iln je j.

Dziennik Pozndn ie  te skonfiskowane- 
szego, jak domyśleć m , WszechpoIski-‘,
pisma, to „Teka*, ,,CR lillbki« i t, p. rewo-
vPromień“, „Dziennik tle iesłychang /sic)
lucyjue pisma, na ktoryc ^  gpołecZftń. 
szkodliwość11 otwiera oCZ? ” t0 spostrzeżenie 
stwa polskiego*. Arcytrai wieikiem nabo- 
i zbawienną radę pow* r

żeństwem „Kuryer Poznański1*, a sekunduje 
im „Orędownik**.

Rząd rozdaje uczniom w Poznaniu kwestyo 
naryusz, mający na celu rozwinąć kontrolę nad 
pensyonatami studenckiem i, czyli t. zw. u nas 
„staneyami**, i ewentualnie wyłowić nici owych 
„tajnych związków* studenckich, za któreiui 
rząd pruski myszkuje. Ale na razie studenci 
nawet nie dali odpowiedzi na kwestyonaryusz, 
rząd’ nawet nie zaczął szukać i dla tego nicze­
go nie znalazł. Tylko „Dziennik Poznański** 
jnż widzi „złe skutk itajnych związków*, stw ier­
dzając temsamem fakt ich istnienia, i peroruje 
pod adresem młodzieży:

„A złe skutki będą wynikiem nierozwagi mło­
dzieży, k tó ra  s i ę  w p l ą t y w a ć  p o z w a l a  (?!) 
w jakieś t. zw. „ ta jne  związki". Są to wielokro 
tnie czcze zabawki, są to blichtry, któremi się oszo 
łamią pełne dobrej woli, ale niedoświadczone nmy- 
sły młodzieży. Zdaje je j się. że spełnia Bóg wie 
jakie  obowiązki konioczne, a nie ma pojęcia, że t a ­
kim blichtrem daje sobie p o z ó r  spełniania k a ry ­
godnych czynów, zupełnie w myśl naszych przeci­
wników. Zwykle, ja k  to mówią, w nsiłowaniaeh 
tych nie ma co wziąć w dwa wióry, ale zła wol„ 
i b u jn a  fantazya czynników nam przeciwnych, rob, 
z tego bogdaj jakieś zbrodnie, o których się mło­
dym „zbrodniarzom** ani śniło. Potrzeba tych zbro­
dni w kołach, „ratn jących uciśnioną niemczyznę", 
is tnieją  więc, mnszą, i w byle ezem widzą przeci­
wnicy nasi karygodne tworzenie tajnych związków, 
zdradę stann, chęć odrywania prowincyi od p ań­
s twa [ruskiego i t. p. Przestrzegaliśmy tyle razy! 
woła patentycznie organ arzędi-wy. — I czemuż ta 
młodzież kochana i zacna nie chce przejrzeć i usłu­
chać ludzi starszych i doświadczonych? IMam 8J? 
zdaje dla tego, że ci s iarsi za mało zdają -ię 
wpływać na młodzież, chronić ją  od c r y t a n i a  
n i e w ł a ś c i w y c h  p i s m  i od rozumowania o 
rzeczach, których w swym wiekn roznmiec me 
mogą.“

I  znowu całe to prusofilskie kazanie powta­
rza z wieikiem uwielbieniem „Kuryer Poznań­
ski*, a za nim „Orędownik". Istna naganka, 
niestety polska, za biednymi studentam i, któ­
rym „Timesy** pozuańskie nie mogą darować, 
że nie z ich szpalt czerpią uatchnienie, lecz 
„z bardzo szkodliwych** „Przeglądów*,' „Dzien­
ników Berlińskich** „Tek** itp.

Jakież p ęknę otwierało się dla nie zaślepio- 
negokonserwatyzmem, prawdziwie patryotyczn i- 
«o dziennika polskiego pole do wykazania ś< 
przecież uczniowi w o l n o  j e s t  czytać pisma 
i książki polskie, jeżel' wolno to samo czj ni 
innym. Jeżeli rząd konfiskuje pismo, to jego 
jes t rzeczą zniszczyć nakład, ale karać nie ina 
prawa ncznia za to, że czyta pismo, mające 
legalny obieg w kraju. Przecież „Dziennik Ber- 
linski** wychodzi nawet w stolicy państwa; ja 
kiem prawem ma go ktoś wydzierać z ręki 
studentowi ? O tem, co student ma czytać w 
domu, w y r o k u j ą  r o d z i c e ,  a l e  n i e  p o l i -  
c y a. W ięc nawet na podstawie pruskich ustaw 
takie wtargnięcie policji, czy władzy szkolnej, 
w atrybucye rodzicielskiego domu jest pogwał­
ceniem prawa.

Jeszcze jedne próbka. Tym ęazem „Orędo­
wnik** pierwszy prawi kazanie, a powtarza je 
„Kuryer Pozn.“ i „Dziennik**:

„Gimnazyastów w Poznaniu — woła „Orędo 
w n ik “ — przestrzegamy OBilnie p r z e d  t a j  n e m  i 
k ó ł k a m i  (!) c e l e m  n a u k i  l i t e r a t u r y  i 
h i s t o r y i  o j c z y s t e j .  Niech się nie dadzą ba- 
łamneić takim, którzyby im w y k ład a l i , że „kółka 
są konieczne". Z bardzo poważnej strony zwracają  
nam uwagę, że i tu  w Poznaniu  polieya śledzi na

każdym kroku g im nazyastów  Dolskich. Nie jes t  to 
wprawdzie ni , r  nowego w P o z n a n iu ,  dobrze jednak 
[ ,ypi umieć to sobie dziś — po rewizyach w Gnie­
źnie i po ogłoszeniu przez „Dziennik Poznańsk i"  
cyrkn la rza" .

Zlitujcie się nad samym; sobą. wy, redakto­
rzy pism polskich! Ja k  to,— czyż wolno nam, 
Polakom, zasazywać młodzieży szkolnej, aby 
zbierała się i pouczała się wzajemnie, kształ­
ciła się w literaturze i historyi polskiej?! Toż 
wy gorsze tej młodzieży dyktujecie prawa, od 
rządu pruskiego. Niepodobna przypuścić, aby
ojcu rodziny, nawet w Poznaniu, mógł rząd
zabronić przyjmowania _ w jego domu własnym 
kilku kolegów jego syna, celem wzajemnego 
pouczania się. Niepodobna przypuścić, aby wła­
dza pi uska miała prawo zakazać uczuiowi 
kształt.e  się w domu w nauce historyi polskiej 
luo lit6rćiturz6.

Pra«a polska powinna s t a n ą ć  t u t a j  w o- 
b r o n . e  p r a w  o j c ó w  r o d z i n y  i i c h  s y 
n ó w,  p o w i n n a  w ł a ś n i e  z a c h ę c a ć  mł o
d z i o z ,  a b y  k s z t a ł c i ł a  s i ę  s a m a  w l i ­
t e r a t u r z e  i h i s t  o r y  i o j c z y s t e j ,  bo 
gdziez i w jak. inny sposób nauczy się ich. 
jeżel, w szkole jej tych przedmiotów nie uczą?

Nav,róccie z drogi fatalnej, wielcy augurowie 
prasy poznautkiej, do zaczynacie hyć plagą pol­
skiej młodzieży.

I tiiiz
i no-(Koniec posiedzenia. —  Odpow iedzi na interpelacye

wy popis „Biura korespondencyjnego**. - P- Koerber w 
Budapeszcie).

Po buizy, spokojny, cudny deszczyk, — po 
gwałtownej dyskusyi nad sprawą tryesteńską, 
dalsza bezbarwna rozprawa naa 'budżetem, mia­
nowicie nad rubryką „Drogi wodne*. Ponie­
waż nie mówiono tu wogóle o znanych proje­

ktach kanałowych, tylko o ile już teraz ta 
sprawa w budżecie musi być uwzględnioną, 
mowy przeto brzmiały znacznie mniej patety­
cznie.

Ty Iko Młodoczech K a f t a n  jedyny może 
specjalista w tych sprawach ’ w parlamencie 
austryackim miał wykła(j do rzaau 0 konie­
czności regulacji rzek w Czechach i domagał 
się przyspieszenia prac nad projektami budowli 
wodnych.

Potem przemawiał kleryka) ■ H a n e i s  i 
posieazeni* odroczono do poniedziałKU 3 godz. 
po południu.

Przed zamknięciem posiedzenia ministrowie: 
kolejowy dr W i 11 e k i obrony krajowej br. 
W e 1 s e r  s h e i m b odpowiadali na inlerpela- 
cye, między niemi na kilka interpolacji posłów 
galicyjskich. Ale o ile te odpowiedzi były in­
teresujące, musimy rzecz pozostawić w zawie­
szeniu aż do nadejścia stenogramów, bo*nowu 
tra,I,ld;1“7 tu la i na nieudolność czy teitdemiyj- 
n jC Biura korespondencyjnego. Tegp rodzaju 
rzeczy bowiem przed stenogramufni tylko v 
Jrodze półurzędowych komunikatów1 mogs noji 
do publicznej wiadomości, gdyż sprawozHajŁa 
me jes t w st-anie dosłyszeć co tai- sobn
któryś z ministrów, lub sekretarzy, odczytują­
cych in terpelację, mruczy pod nosem. I ,m  
czasem jak  oto brzmi komunikat „Biura kore- 
spondencyjuego** o tej części posiedzenia:

M inister kolei W i t t e k  odpowiada na in­
terpelację  posła K u b i k a  i tow. w sprawie 
wolnej jazdy rekrutów, rezerwistów i urlopm- 
ków po ukończeniu służby wojskowej; pocła 
K r e t n p y  i tow. w sprawie nieodpowiednich

kanałów i innych budowli wodnych w gminie 
Padew narodowa i Kolonia, i na interpeiacyę 
posła D a s z y ń s k i e g o  i tow. w sprawie 
dwóch wypadków akarania w drodze dyscy­
plinarnej sług kolejowych w dyrekcyach kolei 
państwowych w Krakowie i Stauisławowie.

M inister obrony krajowej, hr. W e l s e r s -  
h e i m b , odpowiedział między innemi na in- 
terpelacyę posła B r e i t  e r a i tow. w sprawie 
oddania szewcom galicyjskim robót szewskich 
ze strony m inistra obrony krajowej po niższych 
cenach, aniżeli przez ministerstwo wojny.

A więc stereotypowo powtarza się „w sp ra ­
wie... w sprawie", ale nie dodaje się, co też w 
tej „sprawie" rząd robi. Wszystko to zaś mogą 
być ważne i zajmujące dla kraju rzeczy. Czyż 
by ministrowie zmuszeui byli w tych kwe- 
styach przyzn&e takie fakta, których rozgło­
szenie byłoby rządowi — nieprzyjemnem?

P. K o e r b e r  bawi jnż w Budapeszcie, gdzie 
konferować będz.e daiej z członkami węgier­
skiego gabinetu w sprawia austro-węgierskiej 
taryfy cłowej. Jak  słychać jednak, przedmio­
tem obrad będą także „nne sprawy pomiędzy 
Węgrami a Anstryą, jak  n. p. sprawa opodat­
kowania węgierskich składów towarowy ch w 
Austryi.

Nowa pomoc dla ziemian.
Od lat kilku żyje nasz kraj życiem dziwnie 

nerwowem. Tyle katastrof zawisło nad nami 
tyle rodzin zrujnowały niepowodzenia majątko­
we, tyle nierozwikłanych jeszcze interesów na 
wszystkich niemal polach życia gospodarczego 
grozi nieobliczalnemi jeszcze skutkami, że nie 
podobna bez obawy patrzeć w przyszłość.}Prze­
mysł, rękodzieła, handel, gospodarstwo rolne— 
wszystko prawie w zastoju. Wszędzie narze­
kania i żale na ciężary publiczne, na śrubę 
podatkową, zabijającą wszelką ochotę do roz­
winięcia jakiegwbądź przedsiębiorstwa nowego, 
a co najważniejsza, trudność niesłychana kredytn.

Kto zajrzał za kulisy naszych przedsiębiorstw, 
nie mających silniejszego oparcia finansowego, 
zna tę trwogę przed niepewnein jmrem, przed 
terminami płatności zobowiązań wekslowych i 
innych. Gdy przedsiębiorca zależy od odbiorcy, 
a odbiorcy lakźe są biedni, sytuacya wytwarza 
się bez wyjścia, bo ani państwo na podatek, 
ani wierzyciel na upłatę długu nie poczeka. 
W społeczeństwach zamożniejszych jest taki 
stan wprawdzie przykry, ale nie tak bolesny, 
jak u nas, bo niepowodzenia jednostek odczu­
wają tylko najbliżsi, a całość kraju mniej na 
tejfl cierpi. Tem większym.więc obowiązkiem 
jest obywateli wytwarzać samodzielne źródła 
pomocy przez łączenie się i wzajemne popie­
ranie. Rzeczywiście też obywatele łączą się. 
zakładają stowarzyszenia produkcyjne, konsum- 
cyjne, handlowe, ubezpieczające, bankowe, za­
liczkowe i t. p. i ra tu ją się w ten sposób na­
wzajem w granicach swej możności i danych 
warunków.

Ostatniemi czasv przybyło nowe takie To­
warzystwo, noszące nazwę: „Towarzystwo wza­
jemnej obywatejskiej pomocy w Krakowie". 
Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną 
poręką, z zakresem działania ograniczonym do 
interesów gospodarstw rolnych.

Wedle § 2 statutu ma Towarzystwo to na 
celu udzielanie członkom swoim pomocy pra­
wnej. technicznej, finansowej i handlowej dla 
utrzymania i rozwoju ich gospodarstw rolnych 
przez:

a) porządkowanie stosnnków majątkowych 
własności ziemskiej;

b) dostarczanie kredytn dla swoich człon­
ków, posiadających własność rolną;

c) organizowanie i przeprowadzanie parcela- 
cyi na rachunek członków Towarzystwa;

d) pośredniczenie we wszelkich sprawach i 
transakcyach , przeprowadzonych dla członków 
Towarzystwa w celn utrzymania Inb rozwoju 
ich -gospodarstw rolnych;

ej nabywanie w powyższych celach majętno­
ści ziemskich na rzecz Towarzystwa.

Wobec trudnych warunków naszegc rolnk- 
ctwa pod każdym względem, należy nowo n- 
tworzone stowarzyszenie powitać z szczerą ży­
czliwością. — Dając swym członkom powyżej 
określoną pomoc, przyczyni się stowarzyszenie 
to niewątpliwie do polepszenia bytu wielu go­
spodarstw rolnych, zagrożonych w swej egzy­
stencji, a w razie przeprowadzenia częścio­
wych parcelacyj dopomoże stanowi włościań­
skiemu do powiększenia jego posiadłości, co 
wobec niesłychanego rozdrobnienia mniejszej 
własność* rolnej, należy uważać za pomoc bai- 
dzo pożądaną w interesie całego krajn.

W razie upadku lub zamięszania w intere­
sach większych gospodapstw rolnych, trudno 
meiaz normalnemi śi odkami przyjść z pomocą. 
Najpiękniejszy m ejątek idzie w drodze licyta­
c ji za nieproporcjonalnie niską cenę w obce 
nie zawsze powołane ręce i ani dawny właści­
ciel, ani jego sąsiad włościanin nie ma z tego 
żadnego pożytku. Przy zorganizowanej nato­
miast pomocy, kierowanej przez lndzi zaufania, 
opierających się na silnej, materyalnej posta­
wie, opartej na współdziałaniu zamożnych je ­
dnostek i najpoważniejszych w krajn instytu 
cyj finansowych, ^możnaby dużo zdziałać dobre­
go dla wszystkich i dla postępu rolnictw a w 
krajn wogóle.

Najprostszy wypadek takiego ratunkn, a mia­
nowicie dopomożenie właścicielom ziemskim przez 
częściową parcelację, jest nieraz, z powodn po­
trzeby zwolnienia rozparcelować się mających 
między włościan gruntów od ciężarów hipote­
cznych i konieczności zapłacenia za grunta roz­
parcelowane gotówką, tak  trndnem, że często o 
te względy rozbija się cały interes. Trudności 
tego rodzaju będzie mogło powyższe Towarzy­
stwo, jako rozporządzające odpowiedniemi fun­
duszami i kredytem , w pierwszorzędnych k ra­
jowych instytuoyach finansow ycb, z łatwością 
pokonać.

Ponieważ nie je s t obojętną rzeczą w tego 
rodztjn  przedsiębiorstwach, kto nad ich rozwo­
jem cznwa, nadmieniamy, że na czele Towa­
rzystwa, w mowie będącego, stoją jako Rada 
nadzorcza pp.: Stefan Sękowski jako prezes, 
Jan  Skirliński jako zastępca prezesa, dr Jan  
Hupka jako sekretarz, ks. J .  Łobczowski jako 
zastępca sekretarza, a jako członkowie Rady 
pp.: Karol Ozecz, dr Stefan Skrzyński, dr F ran ­
ciszek Raszkowski i Franciszek Wójcik. Inte- 
resa Towarzystwa prowadzi dyrekcja, złożona 
z pp. Mieczysława Sędzimira i Józefa Strzy 
żowskiego, byłego dyrektora i założyciela Banka 
parcelacyjnego we Lwowie.

Z Hiszpanii.
(Spokój panuje w Katalonii. - Przyczynek do historyi 
rozruchów barcelońsklch. — General bargńs. — Uczucia 
robotników i wnioski ministrów. — Polubi itność A lfeusa 

XIIL -  Raduj olę Hiszpanio!)
„W Katalonii panuje spokój"... Tak zape­

wnia obecnie caią Europę rząd hiszpański po

Z uwag pesymisty-
. 7« cesarstw a nie-

(Mój list do Eksc. nr Bulowa, kan.c k j 8ąd krakowski 
mit ekiego. -  Spełniłem swoj obow \  ^ „ i e g o  wzro8tu ) 
także. -  S erafin  Chmurski . lu d -8 n ja  p r z e z

Pod pierwszem wrażeniem i)r BiiDwa, 
kanclerza cesarstw a niemieC ̂ f rmie“, us'a<̂ em 
debitu pocztowego „Nowej [Re1:0 ^  następu-
i nap.sałem do Jego Ekscelency. 
jącej osnowy: _ . .

Ekscelencyo! .  ̂ ZPZwolić.
Ponieważ Ekscelencya ,raczy s jy  ośmie- 

abyśmy mówili, jak nam dzióby ur° a]s’|{jni, bo 
lam się pisać do Pana w ję zykn, b p rzeko- 
taki wyrósł rai już w moim dzińbi • nje^y]ko 
nałem się nadto, że Panowie, k 11 z y boczenii 
z krogulczemi dzióbami, lecz } z. : szpo- 
do zaborów, krzyżackiemi urodzili®01 o-łosv
nami . PA łnm inniA  n a ;„ ..* J„ o r ,n io l ® *Tnauii. rozumiecie najwidoczniej ” N.

S L V k?r° treść 5 - ?  dla niej
H nrrmy< ‘ obJaw iI‘ści zaszczy tne  dla ^

oburzenie, a Ekscelencya raczyłeś nawet -
'hani!.yena dw aletn^  z państw* bojaźm boz 1

S U,TnT-S:'ę tedy  P ^e d e w sz y s tk ie m  do N T
wia . Podziękowania Ekscelencvi za to, nie
za n Zz “SezczviSŁh odznaczi ni„ pisma, które?0 

n w ?y,C .A k to r e m .  Czuję. z° do'
P ,e rc7VtU k S  0kaZ£,Ć S1̂  m0? ę ? ° dtiy 
zaSZ2 e  ź’ac n , Kks°eDncya mnie obdarzy
łeś’ l ebeci r f  ZDlftj sku tk ' wedle dobrych 
ra° 'C rych ipra^Zt J' niz wedle sił, nie doró- 

a z . trudnemu zadaum
Chłpi DE k S e n c l 0'Wln'y c y n iz ,n. z jak im  rząd

W»sZ Akowskie hast pod^ ł 1 przeprowadza
p is u a r , asło „ausrotten" w zastoso­

waniu do Polaków, godny jes t pióra silniej­
szego i twardszego, niż to, jakie mi, równo­
cześnie z dzióbem polskim, w lotach moich 
wyrosło Mogę zaciąć je  ostrzej, zachęcony 
przez Waszą Ekscelencyę, zarówno jak  przez 
jego sędziwego poprzednika, niezasłużoną je ­
szcze dostatecznie kondemnatą; ale innem już 
pióro moje być nie może, niż mi wyrosło, jak  
nie może zmienić się język mój i szesnastu 
miliouow moich rodaków płci obojga. Mogę 
tylko zapewnić W aszą Ekscelencyę, że w Pol­
sce nie braknie ani teraz, ani w przyszłoSei 
piór dość wprawnych i tęgich, aby w godny 
zasług Waszej Eksc. sposób, przekazały cywi­
lizowanemu światu pamięć Jego rządów w zie­
miach polskich i rozniosły sławę szczytnych, 
z trybuny p irlam entarnej rzucanych przez Pana, 
pomysłów. Bo możesz. Ekscelencjo, i tego także 
być pewnym, że ludzkość nie jest znowu tak 
niewdzięczną, jakby się zdawało; potrafi ona 
zarówno staw iać pomniki dla wieszczów, wio­
dących ją  na wyżyny, „na których króluje Bóg 
i Ojczyzna", — jak silnem kopnięciem z pie­
destałów urojonej wielkości strącać tych, co 
wiedli ją  w kałużę moralnej nędzy, głosząc 
pierwszeństwo pięści przed prawem.

Kkscelencya za zbrodnię poczytujesz Pola­
kom wiarę w tosamo, w co wierzysz sam, jako 
Niemiec, i co do wierzenia podajesz czterdzie­
stu milionom swoich rodaków. Jak  gdybyś sza­
farzem był nietylko pruskiej sprawiedliwości, 
lecz i przeznaczeń uarodow, zabraniasz nam 
wierzyć w przyszłość Polski, a narzucasz nam 
dogm at o wieczności państwa i narodu n ie­
mieckiego.

Ograbiliście nas z niezależnego bytu; wy­
dzieracie nam z pod stóp ojczysty zagon, chce­
cie w ygłodzić całe rodziny nasze; wyganiacie 
nas z naszego własnego domu, w którym o­

tworzyliśmy wam niegdyś gościnę czieciom 
naszym wykręcacie języki, aby mogły w,r,s 
wiać słowa znienawidzonego uarodu; t e r a z  
j e s z c z e  c h c e c i e  o b r a o o w a c  n a s  z 
w i a r y  w n a s z ą  p r z y s z ł o ś ć .  e ^ a hp 
dokażesz, Ekscelencjo, z całym uwoim sztabem 
Hammer Steinów, Studtów, Podbielskich, Kora­
lewskich i Winterów Nawet w rozboju „sunt
certi deniąue iines-. .

Z naszego stanowiska, musimy wdzięczni u  
być, Ekscelencjo, że rzuciwszy nam. słabszym 
fizycznie, rękawicę, każesz stawać się nam le­
pszymi i doskonalszymi od zorojnych zastępów 
Twoich rodaków. Bo przecież walka między 
nami rozegra się na duchy, nić La pięści. — 
W skrzesiłeś nam, Ekscelencyo, bohaterów tam, 
gdzieśmy się ich nie spodziewali jeszcze te­
raz, a gdzie koniecznie chcieliśmy i' h widzieć: 

.wśród tych ma'uczkich i biednych, którym, wy, 
możni, dać możecie wszystko, my nic, prócz 
chłosty i więzienia, z ręki Twoich, Ekscelen­
cyo, pachołków. — Dzięki też Twoim rządom, 
dojrzewa społeczeństwo nasze prędzej, niż mo­
gliśmy przypuszczać, i za to zasłużyłeś, Eksce­
lencyo, wraz z rządem Twoim, na znaci;nie 
wymowniejsze podziękowanie i uznanie od te­
go, które stało się powodem .zaszczytnego przez 
Ciebie odznaczenia „Nowej EDormy".

Obawiam się tylko, że E kscelencja pod je ­
dnym względem doznasz zawodu, iuś zs życia, 
które może wiele mieć dla Ciebie nrukn, ale 
którego przedwczesnych laurów przecież ja, 
biedny dziennikarz, nie zazdroszczę .Ci wcale. 
Czy sądzisz, że polityka 1 woja i Twojego 
rządu stanie się szlachetniejszą i doskonalszą, 
a tocząca dusze Twoich rodaków epidemia ha- 
katyziuu przemieni się w powiew krzepiącej 
idei, gdy jedne dzienniki polskie powyrzucasz 
za obręb swego państwa, a redaktorów innych

pism polskich wrtrącisz do więzienia? W ystar­
czyłoby w takim razie powyrzucać termome­
try, abv wywołać zmianę temperatury, Iu d  zbu­
rzyć s tac je  meteorologiczne, aby uśmierzyć bo­
rze i przewroty w przyrodzie.

Takiem postępowaniem nie zmienisz, Eksce­
lencyo, opinii naszej ó Twoich rząaach; ta  opi­
nia zależeć będzie i nadal także od jakości 
moralnej tych, o których ją  głosimy. Staraj 
się raczej tchnąć nowegc ducha w Twój, dłu- 
gcletniem bałwochwalstwem brutalnej siły zde­
prawowany, naród, podnieś go do ideałów wiel­
kich Waszych poetów i myślicieli minionej 
doby: a nie będziesz potrzeDował bać się pol­
skich dzienników i szargać szat bogini sp ra­
wiedliwości w brudnych wyrokach.

Od czasu, gdy Twój poprzednik w kancler­
skim urzędzie obłożył banicyą „Nową Reformę" 
do dzisiaj, gdy Ty, Ekscelencyo, tego samego 
wobec niej użyłeś środka, aby wytrącić ją  z 
rąK tych rodaków moich, dla których ona tak 
często jest pisaną, — zmieuiło się tyle na nie­
korzyść Waszą, a na korzyść najżyw otniej­
szych naszych interesów narodowych, że powi­
nieneś był zrozninieć wreszcie bezcelowość 
waszego systemu i postarać się, aby rząd Twój 
nie dawał prasie polskiej powodn do pisania 
&rtvkułów. p. t. „Łajdaki".

Choćby rządy Twoje. Ekscelencyo, żadnego 
innego nie przyniosły jnż więcej Polsce wspo­
mnienia nad jedno, które lotem błyskawicy 
obiegło wszystkie lądy i zelektryzowało serca 
wszystkich jej synów, a które streszcza się w 
słowie „ W r z e ś n i a " ,  — możesz być pewnym 
w naszych dziejach porozbiorowych uznania, 
jakie słnsznie Ci się z naszej strony należy.

Na zakończenie niech mi będzie wolno je- 
dnę. skromną przedłożyć prośbę. Ekscelencyo! 
Twój urząd „tłomaczowski" w Poznaniu, wy­

doskonaliwszy się w znajomości języka pol­
skiego, znudzony być musi wiecznem kresla- 
niem polskich adresów i przepisywaniem ich 
w języku niemieckim. Pozwól Ekscelencyo tym 
nieszczęśliwym urzędnikom czytać „Nową Re­
formę i każ hn zdawać Sobie sprawę z po­
stępów jej w lojalności pruskiej, a maro na­
dzieję, że stwierdziwszy poprawę, skrócisz cz&s 
naszej bamcyi.

Czy Eksc. hr. Billów list mój odczyta i ró­
wnie wdzięcznem sercem przyjmie moje słowa, 
z jakiem były pisane, — nic mnie to nie ob­
chodzi. Spełniłem swój obowiązek nie przymie­
rzając taksamo, jak  Wysoka władza anstrya- 
cka. która, w kilkanaście dni po ucieczce Se­
rafina Chmurskiego ogłosiwszy za nim list goń­
czy, nie troszczy się już wcale o zdrowie i po­
wodzenie swojego klienta, rzucając go na pa­
stwę własnego przemysłu, którego tak  dzielne 
złożył w Krakowie dowody.

Nigdy też bardziej, niż obecnie, nie byłem 
więcej zadowolony z tego, że niebiosa ohda- 
rzyły mnie wzrostem wyższym nad średni i że 
nie noszę bokobpodów, — w przeciwnym bo­
wiem razie mógłbym być jednym z tych ;tu 
milionów mężczym z rysopisu, m isternie skre 
ślonego przez sąd krakowski, podobniutenkich 
do Serafina Chmnrskiego, i najniewinniej w 
świecii dostać się pod „telegraf". _  Mojemu 
wzrostowi tedy, jakiej takiej korpulencyi, od­
cinającej mnie od konterfektu dra Serafina, 
i tej, 'nowu odemnie me zależnej okoliczności 
że mieszkam stale• w Krakowie, a nie w Po­
znaniu lub Bytomiu, mam do zawdzięczenia tę 
złotą wolność osobistą, z jaką danern mi było 
napisać dzisiejszą pogawędkę.

M. K.
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krwawem zwycięstwie wojska nad strejkujący- 
mi robotnikami, tak  zresztą zapewniają i gdzie­
indziej ministrowie, broniący mężnie porządku 
społecznego poza plecami policyantów, żandar­
mów i wojska. Przy tej sposobności rząd hi­
szpański zrobił nawet minę niewiniątka i żali 
się, że zagranica wyrządziła mu wielką krzyw­
dę, przesadzając rozmiary rozruchów i liczbę 
ofiar rządowej energii. Otóż nie ma potrzeby 
uciekać się do przesady, ścisła bowiem prawda 
potępia w tym wypadku dosadnie postępowa­
nie rządu hiszpańskiego. W ystarczy zaznaczyć, 
że w Barcelonie podczas rozruchów padło z 
ręki wojska 60 osób, 180 zaś odniosło rany. 
Spora liczba robotników rannych ukrywa się 
w domach, ażeby uniknąć ścigania przez sąd 
wojenny.

Ja k  wrogo dla rządu usposobioną jest cała 
Katalonia, dowodzi następujący fakt. General­
ny kapitan (gubernator) Katalonii, generał 
Barges zaraz w pierwszej chwili rozruchów 
postanowił skoncentrować w Barcelonie oddzia­
ły wojskowe, które miały swe leże w Reus, 
Sabadell, Zarrasa, Vil)anueva y Geltru, Hosta- 
francha, tudzież innych miejscowościach, m ają­
cych znaczną ludność robotniczą. Zaledwo od­
działy owe opuściły wspomniane miasta, ażeby 
udać się do Barcelony, w jednej chwili wybu- 
chnęły tam powszechne strejki. W ojska mu­
siały natychmiast powracać do pierwotnych 
garnizonów i „zdobywać" wspomniane miasta.

W SaDaaell robotnicy zabrali wszystkie za­
pasy broni, dwa razy przypuszczali szturm  do 
tam tejszego klasztoru, a w pobliskim lasku 
stoczyli bitwę z żandarmeryą. W Hostafran- 
cha stawiano barykady, które wojsko bagne­
tem zdobywać musiało, a w San M artia de 
Provensal s trejku jący  stawili czoło całemu 
pułkowi piecnoty. Bez przesady można powie­
dzieć,. że liczba ludzi, zabitych i zranionych 
podczas krwawych zajść w tych miastach, co 
najm niej dosięgła liczby ofiar w Baicelonie.

Generał Bargós był bezradny wobec tego 
żywiołom ego wybuchu i dopiero stał się pa­
nem sytuacyi, kiedy przybyły pałki z M adrytu, 
Saragossy, Gfcrony i Tarragony. Wówczas Bar- 
gós nabrał nagle ogromnej energii i rozporzą­
dził przedewszystkiem, ażeby we wszystkich 
teatrach  rozpoczęto przedstawienia, grożąc, że 
na wypadek nieposłuszeństwa uważać będzie 
dyrektorów za współwinnych w sprawie roz 
ruchów! Właścicielom dorożek i omnibusów, 
tudzież zarządowi tram w aju w Barcelonie roz­
kazał natychm iast podjąć ruch, kupcom po 
otw ierać sklepy, fabrykantom  puścić w ruch 
fabryki. Na placach publicznych muzyki woj­
skowe wygrywały najrozm aitsze melodye ku 
uciesze niewiadomo czyjej: zwyciężonych ro­
botników, czy dyrektorów i fabrykantów, zmu­
szonych niespodziewanie do „norm alnej" dzia­
łalności. Takim sposobem generał Bargós przy­
wrócił -spokój i porządek w Barcelonie i in­
nych miastach Katalonii.

Działo się to wszystko w niedzielę dnia 23 
lutego i w poniedziałek d. 24. W e wtorek trzy 
czwarte strejkujących podjęło pracę, uzyskaw­
szy mimo klęski przynajmniej półgodzinne zni­
żenie dnia pra<y, a mianowicie z 10 godzin 
na 91/,. Konflikt został zażegnany; rząd głosi, 
że wszędzie panuje spokój, ale co teraz myślą 
i jak  czują robotnicy, o tem depesze urzędowe 
oczywiście-n.e wspominają. W ucisku rodzi się 
pragnienie zemsty — im większy i dłuższy u- 
cisk, tem większego napięcia nabiera pragnie­
nie zemsty. Zwykły to i prosty wniosek, dla 
zwykłych i prostych ludzi: ministrowie inaczej 
wnioskują.

W nioskują zupełnie inaczej i dlatego zaj­
mują się wielce gorliwie już od dawnego cza 
su spraw ą ogłoszenia pełnoletnim Alfonsa X III, 
co ma nastąpić dnia 17 maja. Oczywiście „to­
warzystwo", zwłaszcza madryckie, żywy bierze 
udział w pracy ministrów około urządzenia we 
wspomnianym dniu najrozmaitszych uroczysto­
ści.

N aturalnie zagranica uświetni wszystkie te 
festyny mundurami ambasadorów, a nawet spe- 
cyalnych wysłanników. Koronacya w ścisłem 
tego słowa znaczeniu nie odbędzie się , gdyż 
konstytucya hiszpańska zna tyiko przysięgę 
wobec parlam entu. — Przy tej okazyi odsło­
nięty zostanie posąg Alfonsa X II dłuta Ma- 
ryana Benlliure. Boczne grupy posągu, wyko­
nane przez innych rzeźbiarzy hiszpańskich, 
przedstaw iają Ojczyznę, Pokój, Wolność i Po­
stęp... Krwawa ironia.

A ten. około którego osoby takie czynią za­
biegi wybitne figury hiszpańskie, Alfons X III, 
poluje, odbywa konno i pieszo rozmaite wy­
cieczki, spi dobrze i je  równie dobrze, a wre­
szcie uczy się nawet — jak  zapewniają ko­
respondenci. Nauczyciele Alfonsa X II I  powia­
d a ją , że młody król pomiędzy innemi posiada 
ta len t przysw ajania sobie cudzego, bardzo mu 
naw et obcego sposobu myślenia. Jeżeli tak  je s t 
rzeczywiśsie, to może kiedyś potrafi przyswoić 
sobie i pojąć także rozumowanie klas pracują­
cych.

Gwałty praskie.
Kontrybucye szkolne. Zajścia we W rześn i  — 

pisze „P osener  T a g eb la t t"  -— miały skutek, jak ie ­
go ich sprawcy zapew ne nie przewidzieli . Rząd 
państwowy bowiem musiał się przekonać, że tam ­
tejsze stosunki szkolne w ym agają  i n t e n z y w n e j  
n a p r a w y ,  i że dlatego obowiązanych do u trzy ­
m yw ania  szkoły należy pociągnąć d o  z n a c z n i e  
w i ę k s z y c h  p o d a t k ó w  s z k o l n y c h .  Liczbę 
nanczyci i przy katolickiej szkole we W rze śn i  
z n a c z n i e  p o w i ę k s z o n o ,  aby stworzyć lepszy 
stosunek między liczbą nauczycieli a liczbą dzieci 
i 'um ożliw ić  in tenzywni jsze ukszta łtow anie  nauki. 
Również przez budowę nowego gmachn szkolnego 
m a się zadośćuczynić potrzebom odpowiednie go u- 
rządzenia  nauki szkolnej.  N a tę badowę da rząd 
nic nieznaczącą zapo m o gę , ale i katolicka gmina 
szkolna we W rześn i  będzie musiała ponosić znaczne 
koszta. T e  zarządzenia  nie ograniczą się na tę 
jbdnę gminę szkolną, ale różne objawy p rzem aw ia ­
j ą  za  tem, że i gdzieindziej w dzielnicach dwuję- 
zy k o w y c h , mianowicie w Księstwie Poznańskiem, 
systematycznie  jakna jene rg iczn ie j  powiększać się 
będzie liczbę nauczycieli, o ile oni będą do dyspo- 
zycyi.

A więc po pros ta  rząd pruski okłada kon trybu-

cyami pieniężnemi gminy, w których dzieci szkolne 
nie chcą nczyć się religii po niemiecku.

Boją Się.. druciarzy ! pono szą  z B e r 1 i n a, że 
wydalono stamtąd wszystkich Słowaków, przeważnie 
druciarzy, pracujących ciężko na kaw ałek  chleb*. 
Za powód podano, że są „uprzykrzonymi" cudzo­
ziemcami. Rząd pruski boi się naw et słowackich... 
druciarzy!

Z jakich kot rekrutują się hakatyści ? „G a­
zeta G dańska"  pisze:

W  lokalu „G ew erbehans"  w ulicy św. Ducha za­
powiedziano zebranie miejscowej grnpy  hakaty , na 
które zaproszono wszystkich gdańskich Niemców są­
żn is tą  odezwą, co do treści jałową, za to pełną 
szumnych frazesów o rzekomo „uciśnionej przez Po­
laków niemczyźnie". Odezwę podpisał zarząd grupy, 
do którego należą pomiędzy innymi r a d c a  s ą d u  
z i e m i a ń s k i e g o  Bischoff, lekarz d r  Schulz, d y ­
rek to r  „DaLz. Allg. Z tg “ Brunzen, wydawca „Danz. 
N. Nachr." Pnchs. Dalej podpisało odezwę w i e l u  
n r z ę d n i k ó w, pomiędzy innymi d y r e k t o r  s ą ­
d u  Schulz, p r e z y d e n t  s ą d  a Schrotter ,  s  i 1 k a 
p r o f e s o r ó w ,  a dla urozmaicenia p rzybrano ta k ­
że pozasłużbowego p o  1 i c y a n t  a Milde.

Pięknie  wyglądać musi wymiar sprawiedliwości i 
praw konsty tucyjnych wobec Polaków w Gdańska.

0 kobietach i dla kobiet.
Spraw ę reformy stroju kobiecego ze s tanowiska  

hygieny za jm ują  się obe.,nie na jpow ażnie jsze  naw et 
nmysły. a  ponieważ droga ankie ty  j e s t  dzisiaj po­
wszechnie nżyw aną i bądź co bądź wygodną i nie- 
pozbawioną wielu zalet,  więc red..kcya wiedeńskie 
go czasopisma „Documente der F ra n e n "  ogłosiła 
kw estyonaryusz, odnoszący się do reformy stro ju  
kobiecego. N ajnow szy  nnm er tego czasopisma przy­
niósł szereg  rozpraw  i orzeczeń, które nadesłali 
jako odpowiedź lekarze, li teraci i artyści. Niepodo­
bna, oczywiście nawet w najkrótszem streszczenia 
p dawać w szystk ich  tych głosów, poprzestajemy 
więc n a  zanotowaniu tylko tych, które są niejako 
w yrazem  całego szeregu pokrewnych poglądów, po­
chodzących od przedstawicieli rozmaitych zawodów.

I  tak profesor Alfred Roller powiada, że jednym 
z pnnktów, około którego obraca się sp raw a r e ­
formy stroju kobiecego, jes t  o d z i e ż  k o b i e t y  
p r a c u j ą c e j .  P rzy sz ły  strój kobiecy, jakikolwiek 
będzie, nie powinien naśladować odzieży męskiej, 
obecnie zaś najw iększą przeszkodą praktycznej r e ­
formy stro ju  kobiecego jest,  jak  się wyraża Roller,  
jego „kłamliwość". W idzimy na ubraniu  kobiecym 
gaziki k tóre  nie służą wcale do zapinania; klamry 
i sprzączki,  wcale nie służące do sp inania  czego­
kolwiek; węzły i sznury, nic nie wiążące; wstawki, 
które nie są wstawione; koronki, f r tn z le  i rozmaito 
„zasończenia" ,  które nie są żadnem zakończeniem; 
kamaszki pozornie sznurowane, w rzeczywistości 
zaś zacinane ua guziki; kw ia ty  z płótna; szpilki i 
g rzebyki z celulozy, naśladującej szy ldkre t  i masę 
perłową; fałszywe Btaniki, fałszywe kieszenie, fa ł­
szywe kołnierze itd. W szy s tko  fałszowane, podra­
biane, kłamane. Z tem należy zerwać, a wtedy re ­
forma stro ju  kobiecego może pójść dalej właściwym 
torem.

Chociaż odpowiedź B ah ra  niezupełnie jbs t w 
związku z kwestyonaryuszem, przytaczamy z niej 
ustęp, odnoszący się specyalnie do Niemek. Otóż 
B a h r  pisze: „Kiedy Niemiec lub N iemka dobrze się 
ubiera?  Gdy wychodzi na ulicę, gdy idzie do to­
w arzystw a, gdy oczekuje gości; słowem wobec ob­
cych ludzi. Zresztą  mało. Gdy się Niemkę niespo­
dziewanie odwiedzi, trzeba  czekać, ponieważ „w iel­
można pan i"  je s t  nieubrana. W ielm ożna pani w 
domu nigdy nie je s t  u m an ą ,  s ta je  się e legan c ją  
dopiero wobec publiczności. J e j  e legancyą jebt ko- 
s tyum dla ludzi i dlatego wygląda w nim n iezgra­
bnie, gdyż nie przyzwyczaiła  się do niego. Są-lzę, 
że p raw dziw a eleganeya postępnje odwrotnie."

Profesor  wydziału lekarskiego, d r  C. Breus, z a ­
b ra ł  głos w sprawie gorsetu, nie żądają-., ażeby 
go zupełnie osunięto, lecz oświadczając .się za k ró­
tką, a raczej n iską  formą gorsetów, k tó r e  zresz tą  
pod nazw ą „eein tnres" są dosyć często jnż używ a­
ne. Tego redzaju  gorse ty  nietylko są nieszkodliwe, 
ale naw et n ieraz  pożyteczne, jeżeli nie uciskają  i 
dobrze n a da ją  się do kształtów ciała. P rzeciwnie 
d r  Charas w krótkich słowach lecz bardzo energi 
cznych potępił zasadniczo gorset, jako  szkodliwy 
zdrowiu. Profesor  medycyny, dr Kassowitz, nie n- 
znaje wprawdzie gorse tn  za  absolntnie szkodliwy, 
mimo to jednakże sądzi, że wyrzeczenie się przez 
kobiety gorsetu, byłooy pierwszym krokiem na dro 
dze postępu. D r  Schauta, również profesor w ydzia­
łu  lekarskiego, powiada z ironią, że w kw estyi g o r­
setu is tn ie je  obszerna już  li te ra tu ra ,  k tóra  jednakże  
była dotychczas grochem o ścianę rzuconym. „Ży 
czę ankiecie —  pisze d r  Schanta  — wszelkiego 
powodzenia., ale radzę redakeyi, aby dla  zabezpie­
czenia sobie powodzenja połączyła się z jakim k r a ­
wcem paryskim, nadającym ton. W  jego rękach 
leży władza sprowadzenia  zmiany. A rgumentami 
roznmn nic tu ta j  nie w skóram y".

Znana malarka, T ina  B lan-Lang pisze: „Pięknie  
i dobrze zbudowana kobieta, posiadająca jędrne  
kształty  o miękkich liniach, będzie piękną, a n a ­
wet piękniejszą bez gorsetn. Aie nie mogę zaprze­
czyć, że niedbała, pochylona postawa kobiet, nie 
noszących gorsetn, bardzo mi się nie podoba. Za­
nadto przysznnrowana kibić zaś nietylko mi się nie 
podoba, ale naw et sprawia  mi ból sam jej widok. 
Noszenie wysokich gorsetów je s t  ,;uż rzeczą prze­
sadzoną i myślę, Ze artystycznie  pięknem będzie 
zawsze to, co odpowiada najlepiej zdrowiu." Odpo­
wiedź wielce skomplikowana i dyplomatyczua.

Profesor  M nther odpowiada: „Ruch przeciwko
gorsetowi nie doprowadzi do trwałych skntków już  
dlatego, że wszystkie zmiany w dziedzinie mody 
zależne są od potrzeby kontrastów. Obecnie lnbimy 
linię prostą. Puvis  de Chavanne i B u tne  Jones, li­
cząc się z wymaganiami stylu heleńskich świątyń 
i gotyckich okien, w obrazach swoich ciało kobiece 
stylizowali odpowiednio do greckiej kolumny i go­
tyckiego p ilaslrn .  Życie idzie zwykle za sztuką. 
B rak  gorse tu  równie jr*,k i gorset „Sylphide", ró­
wnający biodra, są wyrazem tej samej fazy sma­
ku. mającego pociąg do prostolinijności, gdy się 
nam falowatość i okrągłość opatrzyła. Ale żadna 
estetyka nie t rw a  wiecznie. Na podstawie zasady 
o kontraście po epoce odrzucenia gorse tu  przyjdzie 
czas osiej kibici i w ywatowanych bioder. Słowa 
czarownic w „Maubecie": „Piękno  je s t  brzydkiem, 
brzydota p iękną" , ma w tym  wypadku głębokie 
znaczenie."

Oto w iązanka zdań o s tro ju  kobiecym, zdań, jak  
widzimy, wielce sprzecznych.

K  p o n i k a *

Araków', 8 marca.
Piszą  nam z miasta
Szauowny Redaktorze! W dzięczny W am  jestem, 

żeście przecież kwestyę niemieckieh witrażów’ na 
Wawelu postawili jasno i otwarcie. P ro te s ty  maso­
we powinny były zrobić swoje. W szyscy spodzie­
waliśmy s i ę , że wobec tak  poważnie i spokojnie 
wyrażonej opinii lndzi z różnych sfbr społecznych, 
których o jakąś  stronniczość lab gorączkowość po­
sądzić niepodobna, cofnięte będą zamówienia w i t ra ­
żów. N aw et na jw yższy  dostojnik może uderzyć się 
w piers i  i powiedzieć sobie: no, głupstwo się zro­
biło, trzeba je naprawić, Nikomu poprawa nie uoli- 
ża. TymczaSeui tę poważną i aprze jm ą manifesta- 
cyę artystycznego i uczonego św iata  polskiego 
zlekceważono w sposób, n ieprak tykow any dotąd mię­
dzy lndźmi dobrej woli. Nie dano słowa odpowie­
dzi, lecz, ja k  mnie informują, z r o b i o n o  s w o j e .

Podobno jn ż  naw et jedno okno zaprawiono na 
Wawelu witrażem niemieckim; w itraże  do innych 
okien są w drodze.

T e raz  przecież coś trzeba  zrobić z tym fantem, 
obywatels two krakowanie nie powinno, ja k  słusznie 
podnieśliście  w W aszem piśmie, pozwolić na taką  
profanacyę katolickiej wprawdzie, lecz i narodowej 
zarazem świątyni

Niechaj m z t  nie mówi, że witrażów nie można 
wykonać w Austryi, lub, że nie mam; artystów, 
którzyby sprostali zadaniu. Mówiłem w tej sprawie 
z rzeczoznawcami. Znany przedstawiciel czeskich 
sfer  przemysłowych, p. R  y c h 1 i u g , Krakowianin, 
syn znanego muzyka, zapewnia! mnie, że każdej 
chwili podać może adresy  czeskich fabryk, które 
wykonują znakomicie witraże.

A gdyby jn ż  n a  to zeszło nawet, żeby nie było 
w A u s try i , 1 ant na ziemiach polskich, fabryki wi­
trażów, to raczej wprawmy zwykłe szkła białe w 
okna ka ted ry  wawelskiej , a szkieł niemieckich nie  
sprowadzajm y od naszych wrogów.

Jeden z wielu.

Włościańskie Kolo Tow. „Szkoły ludowej" za­
wiązane zostało we wsi Czarnochowice (pow. Wie­
liczka), dzięki zabiegom krakowskiego Koła akade­
mickiego Tow. „Szkoły Indowej". P ierw szą  czynno­
ścią Kola było założenie własnej czytelni.  Z powo­
du jednak  brakn funduszów je s t  ona bardzo ubogą 
i nie może wystarczyć potrzebom swoich czyte ln i­
ków. Osoby in teresujące  się sprawami oświaty, a 
w szczególności rozumiejące doniosłe znaczonie za ­
wiązywali.a się tego rodzaju samodzielnych Kół 
włościańskich, osunie  są  proszone o ofiarowanie 
książek na rzecz wspomnianej czytelni włościań­
skiej. Książki należy przysyłać do akademickiego 
krakowskiego Kofa Tow. „Szkoły Indowej" (K ra ­
ków, W olska  16).

Odczyt prof. d ra  N nsbaum a ze Lwowa, p. t. 
„Zycie W głębinach m orza", został przełożony z 
wtorkn 11 bm. n a  p o n i e d z i a ł e k  10 bm. S z e ­
reg  obrazów świetlnych i dem ons tracy j ob jaśni pre- 
lekeyę.

Walne zgromadzenie członków Stow. nauczycie­
lek odbędzie się w niedzielę  23  bm. o godzinie' 4 
po południu w własnym lokalu przy ul. Krupniczej 
1. 16, I I  piętro. W  razie brakn kompletu odbędzie 
się to zgromadzenie o godz 5 bez względu ua ilość 
obecnych członków.

Komisya lekcyjna Tow arzystw a  wzajemnej po­
mocy nczniów un iw ersy te tu  Jagie llońskiego pośre- 
guiczy w udzielaniu guw ernerek ,  lekcyj i zajęć 
biurowych (pisarek) ubogim a zasługującym na po­
parcie akademikom. W  tym  też celu zw raca się 
na te j  drodze do pp. dyrektorów  i profesorów szkół 
średnich ludowych, pensyouatćw itd., jakoteż  do 
pp. adwokatów, oraz do Bzanown. publiczności z 
prośbą, aby raczyli zgłaszać do niej .wszelkie le ­
kcy0, g nw ernerk i ,  zajęcia binrowe itd .;  komisya ze 
swej strony będzie usilnie się starać, by odpowie­
dzieć godnie wymaganiom, polecając ludzi uczci­
wych. zdolnych i pracowitych. Komisya pośredni­
czy również w wynajmie tanich  mieszkać dla człon­
ków swego Tow arzystw a i uprasza  w tym cela 
pp. właścicieli domów w Krakowie o ich zgło­
szenia.

K o m isy a  u rz ę d u je  w C ollegium  N ovum , p a r te r ,  
s a la  n r. 4  co d zien n ie  od g o d z in y  2  do 3 po po­
łu d n ia  z  w y ją tk ie m  n iedz ie l, św ią t  i feryj a k a d e ­
m ickich .

„Dobro W życiu kobiety" — pod  tym tytnłem 
pani A. S ikorska wygłosi trzeci z rzędn odczyt. — 
T reść  gdzie należy sznkać dobra? T rzy  warunki 
w wychowaniu dzieci, żeby były dobremi, aby z nie­
mi było dobrze, aby im było dobrze. S łu g i , jako  
część składowa naszych rodzin. Czy wychowanie 
dzieci polega tylko "3  Hodowli ich fizyczności , a 
szkolą i św ia t  ma dopełnić rozwoju icb ducha i 
kto ma wszczepiać w ich dusze dogmaty?

Trzeci ten odczyt z cyklu hardzo zajmujących 
wykładów p. A. S iko rsk 'e j  odbędzie się w dniu 
10 b. m. o godzinie ńp/a wieczorem w „Czytelni 
d la  kobiet"  (ul. F lo r y a ń s k a , 1. 39  , I  p ). W stęp  
dla członków 25  halerzy, dla  nieczłouków 50  hal.

Z Towarzystwa muzycznego, Program wieczo-
rn  mnzycznego w poniedziałek dnia 10 marca b. r. 
w sali „Sokoła" składa się z następujących części; 
Beethoven, Symfonia V (C-mol) na orkiestrę; Kro- 
nenberg, „Antico", kan ta ta  do słów Or-Ota na chór 
mięszany i o rkiestrę  oraz „F a ł  n ien te" ,  walc na 
wielką orkiestrę; N o sk o w sk i , „Rok w pieśni Indo­
w ej"  na solo sopran (p. H elena S obo lew sk a) , chór 
mięszany i orkiestrę: ( 1 )  W io senk a ,  2) Pochód
z gaikiem, 3) W ian k i ,  4) Sobótka, 5) Okrężne, 6) 
Wesele. 7) Z a d n sz k i . 8) Gwiazdka). — Początek 
o godzinie 7 1/ ł  wieczorem

W  wieczorze muzycznym przy ję ła  współudział 
harf is tka  , panna H a y d e e , uczennica prof. Zamary 
jnn .  z W iednia. P rócz  party i  w kantacie  K ron-n- 
berga .A n t ic o " ,  wykona p. Haydeó 2 u tw ory  na 
harfę  solo: H asse łm anna „S erenada h iszpańska" i 
Godefroida „Marsz t ryum fa lny" .

„Harmonia", dzielna muzyka k rakow ska , kon­
certować będzie ju t ro  w niedzielę  od godz. 5 —7 
wieczorem na  wystawie fotograficznej.  — Tamże
0 godz. 6 odbędzie się wykład d ra  Z. K lemensie­
wicza o promieniach R oen tgena  z demonstracyami, 
przedstaw ienie  obrazów skioptycznych „Quo v ad is“ 
przez p. Sebalda i s trzelanie do udpornegu na kuie
1 szty le t  pancerza  Szczepanika.

Sprawa dra Serafina Chmurskiego W  przed­
sionku krakowskiego sądu handlowego rozlepiono 
cały plik edyktów przeciw zbiegłemu adwokatowi 
Chmurskiemu. Z pretensyam i wierzytelnościowemi 
wystąpiło przeszło dwadzieścia ki lk a  osób, między 
niemi przew ażną większość s tanowią żydowscy we-

kslarze z maiemi z resz tą  kwotami. Z insty tucy j 
pieniężnych f ign rn je  fi lia B a n a n  hipotecznego z pre- 
tensyą  2 3 5 0  koron, K asa  oszczędności w W ieliczce 
z pre tensyą  7 0 0  koron. K asa  oszczędności m iasta  
Podgórza  ściga dra Cbmurssiego o 9 2 0 0  koron. 
Do sąda n ap ływ ają  jeszcze podania, skierowane 
przeciw dro vi Chmarskiemn o nadużycia  pi enieżne.

Z Akademii umiejętności. Posiedzenie w y d z i a ­
ł u  f i l o l o g i c z n e g o  odbędzie się w poniedziałek 
10 b. m. o godz. 6 wieczorem. Głos zabiorą pp. 
prof. K. Morawski i prof. L. Sternbach. Następnie  
odbędzie się posiedzenie ściślejsze.

Dnia 4  b. m. odbyło się zwyczajne posiedzenie 
w y d z i a ł u  m a t e m a t y c z n o - p r z y r o d n i c z e ­
g o , na którem przyjęto do d ruku  następujące p ra ­
ce: 1) Czł. W ład. N atansona: „O przewodnictwie
cieplnem poruszającego się gazo" , 2) p. L. Brane- 
ra :  „O mechanizmie katalitycznego działania  jodo 
podczas bromowania" (ref. Bandrowski) , 3) T. Go 
dlewskiego: „O ciśnieniu osmotycznem kilku roz­
tworów obliczonem na podstawie sił elektomotory- 
cznych ogniw koncetracyjnych" (ref. T. Witkowski) 
N a posiedzenia ściślejszem nie przyznano nagrody 
im. W a rs c h a u e ra  jedynej pracy, przysłanej na ten 
konkurs.

Z uniwersytetu. P. H enryk  Soldingei, rodem 
Krakowa, otrzymał dziś na tu tjszym uniwersytecie 
stopień doktora praw.

Sprawy przemysłowo SZKOlne. Komisya p rze­
mysłowa R ady miasta odbyła wczoraj pod przewo­
dnictwem prezedenta  m ia s ta  p. F r ied le ina  posiedzę 
nie. Komisya przy ję ła  do wiadomości sprawozdanie 
dyrekoyi szkoły rzemiosł dla  kobiet im ienia  Józefy 
z Szyszkowskich Rzewuskiej o stanie  tej szkoły za 
rok 190 0  — 1901. Komisya zatw ierdziła  dwóch n au­
czycieli do bnchalteryi i ćwiczeń kantorowych na 
kursach handlowych przy szkole wydziałowej św. 
Scholastyki. Dalej wskutek prośby cechu in tro liga­
torów w Kranówie o subwencyę na założenie k u r ­
sów złocenia ręcznego i robót introligatorskich dla 
starszych nczniów in tro ligatorskich  komisya uchwa­
liła  przyznać tak ą  subwencyę w kwocie 4 0 0  koron, 
z tego 1 00  koron na zaknpno przyrządów, a 3 0 0  
koron , jako s ia łą  , lecz odwołalną subwencyę , pod 
w arunk iem ; że k u rsa  takie  zostawać będą pod kon­
tro lą  cechu introBgatorów i corocznie urządzać 
będą publiczne wystawy swych r o t  ót. — Komisya 
przyję ła  do wiadomości sprawozdanie szkoły prania 
i p r a s o w a n ia , is tniejącej przy  „Domu pracy" ko­
biet na Kazimierzu , zarazem uchwaliła komisya 
szkole tej wyasygnować na  rok 1 9 0 2  subwencyę 
2 0 0 0  koion, ale już  po uchwalenia budżetu przez 
Radę miejską. — W  końcu komisya p rzy ję ła  do 
wiadomości sprawozdanie z odbytego w Krakowie 
majstorskiego knrsu  szewskiogo oraz sprawozdanie  
dy rek tora  Muzeom technrczno-przemysłowego z kon- 
ferencyi Związku przemysłowych muzeów austrya- 
ekich, odbytej w G raca r. 1901 .

Z sali sądowej. Proces pięciu oskarżonych wło­
ścian z R a d ło w a , którzy  nieprawdziwie oskarżyli 
wójta Radłowa , M arcina L i s a , za co odpowiadali
0 osznstwo i oszczerstwo, zakończył się dziś w po­
łudnie. Po obronie adwokata, d ra  Lewicki ego, Któ­
ry  w ykazywał brak  złej woli u  oskarżonyah, gdyż 
ulegli oni tylko złym iaformacyom, tryb un a ł  po 2 
dzinnej naradzie  wydał wyrok, mocą ktorego Padło  
skazany został na 4  miesiące , jego żona A nna  na
1 miesiąc, a GaloB n a  1/a m iesiąca  w ięz ien ia . Re 
sztę o sk a rżo n y c h  uw oln iono .

Kiermasz kwiatowy. Oddział pań krakoW8k'eJo 
T ow arzystw a  Oświaty lądowej, zacuęcouy ogioumem 
powadzeniem „kiermaszu kwiatowego" na wiosnę 
roku przeszłego, postanowił nrząozić i w rokn bie­
żącym tę  zabawę, n a  w iększą jeszcze skalę.  Głó­
wną je j a irakcyę  stanowić będą ogromne stoły, z a ­
stawione doniczkami z roślinami ozdobneui'' i kwi- 
tnącemi, ja k  palmy, hyacenty, azaiie, tulipany, kon 
walie; przy soołacu tych każdy za bardzo małą 
kwotę k ilkanastu  centów, będzie mógł stać się wła­
ścicielem pięknej rośliny, pożądanej zwłaszcza na 
święta Wielkanocne. Prócz tego urządzony ma być 
bufet f stół z kartam i korespondencyjneuii, ryso- 
wąnbmi i malowanemi przez najw ybitn iejszych pol­
skich artystów. Zabaw a odbędzie się w niedzielę 
16 b. m. w salach hoteln Saskiego.

Żywiec, 7 marca. Dnia 13 b. m. odbędzie się 
u nas w sali hoteln Narodowego koncert młodego 
skrzypka  E m anuela  Ondrzyczka.

CzOrtkÓW, 5 marca. Byliśmy tu  świadkami n ie­
zwykle pięknej, acz bolesnej nroczystości pogrze­
bowej. W  dnia  27  lutego b. r. spoczął na miej 
jscowym cmentarzu w Rosoebaczn, w powiecie czort- 
kowskim, ś. p. S tefan  Komornicki, uczestnik po­
w stan ia  z 1 8 6 3  r i naczelnik organizaeyi powiatu 
jędrzejowskiego. W yrokiem  Czengierego na  śmierć 
skazany, cadownym niemal sposobem uszedłszy 
śmierci, po kilkoletniej tułaczce na obczyźnie po­
wrócił do k ra ją ,  gdzie zają ł się naprzód przez sze­
reg  la t  zarządem  państw a dzikowskiego, następnie 
wziąwszy w dzierżawę Rosochacz z k laczą  jagiel- 
nickiego, od la t  2 2  osiadł w Rosochaczu. P rze d e ­
wszystkiem włościańska ru sk a  ludność Rosochacza 
i wsi sąsiednich serdecznie żegnała  tego „pana  ze 
dworu — L acha" .  „Ne bał to nasz pan, ałe nasz 
batko", mówił poważny gospodarz rosochacki, że­
gna jąc  zmarłego serdecznemi słowy w imienia ca­
łej gminy.

Rozwiązanie Rady gminnej w Żółkwi, z  po­
wodu nieporządków, panujących od dłuższego czasu 
w administracyi gminnej miasta  Żółkwi, namiestnik 
zgodnie z wnioskiem W ydziału krajowego rozwiązał 
re p rezen tac ję  gminną w Żółkwi, a kierownictwo 
spraw gminnycn aż do wprowadzenia nowej repre- 
zentacyi gminnej powierzył emerytowanemu s ta ro ­
ście p. Franciszkowi Scheybalowi, który  dotychczas 
pełnił funkeye komisarza rządowego w Trembowli, 
gdzie również Radę miejską rozwiązano. Opróżnio­
ne stanowisko p. Scheybala, w Trembowli zają ł ko­
misarz powiatowy p. S tanis ław  Budermaii z Ba- 
czacza.

Rura wodociągowa, pęknąwszy raz  w K rak o ­
wie, s ta ła  się dla  rozmaitych rn r  bronią przeciwko 
twórcom i wykonawcom wodociągu krakowskiego. 
W  W iedniu  pęka ją  ru ry  wodociągowe , tak  samo, 
jak  i w innych miastach , ale wypadki te nie s łu­
żą wcale do celów politycznych. P rzed  kilkn laty, 
skntkiem pęknięcia w W iednin  ru ry  wodociągowej 
nocną p o r ą , zostały  uszkodzone bardzo silnie dwa 
domy, będące własnością posła do R ady państwa, 
Mengera. Jednem u z tych domów groziło zawalenie 
się i musiano go otoczyć gęstemi podporami. Wczo 
ra j  z rana  w W iednia  uł rogn ba lw arn  Szkockiego 
i bulwaru F ranc iszk a  Józefa  pękła r u r a  wodocią­
gowa, a woda uszkodziła tak  silnie część ulicy, że 
musiano na przeciąg kilkn godzin zastanowić rnch 
tram w aju  i wszystkich wozów. N ikt nie myślał

w te d y  o p o l i ty c e , lecz  za rz ąd z o n o  cze m p rę d z e j nk- 
p ra w ę  uszko d zo n eg o  w odociągu .

Ze sfer aptekarskich. N a m ie s tn ic tw o  n ad ało  
Koncesyę n a  a p te k ę  p u b lic z n ą  w K o łaczy cach  pow. 
J a s ł o ,  p. R om anow i K ra s iń sk ie m u , m ag is tro w i fa r-  
m ac y i, p o zo sta jącem u  w e L w o w ie  — a  n a  a p te k ę  
w B o r y n i , p o w ia t T u r k c , F ry d e ry k o w i H e y d e re ro - 
w i , obecnem u z a rz ą d c y  a p te k i w B o h o ro d czan ach . 
N a m ie stn ic tw o  zezw oliło  n a  k re o w an ie  now ej a p te k i 
po^ilicznej w T a r ta k o w ie , p o w ia t Sokal, n ie  zezw o ­
liło  n a  k re o w an ie  a p te k  w Ja b ło n o w ie , p o w ia t P e - 
czen iży n , w N iźn iow ie , p o w ia t T łu m acz , i w S ta re j  
Soli, p o w ia t S ta ry  Sam bor.

Półwiekową rocznicę śmierci M ik o łaja  G ogola
obchodziło  w czo ra j spo łeczeń stw o  ro sy jsk ie . W  w ie ­
lu n B a jta ch  o d by ły  się  u ro c zy s te  z eb ra n ia .

Wystawa krajowa w Warszawie. „ G a z e ta  P o l­
sk a "  p o d a ła  p ro je k t u rz ą d z e n ia  w W a rsz a w ie  po 
w szech n e j w y staw y  k ra jo w e j. In n e  p ism a g o rliw ie  
m yśl tę  poparły .

Dla studentek. donoszą d z ien n ik i p e te r s ­
b u rsk ie , m in is te rs tw o  o św ia ty  o trzy m ało  od n n iw e r-  
sy te tn  g en ew sk ieg o  u rzęd o w e  zaw iad o m ien ie  o w a ­
ru n k a c h , k tó re  ż ąd a n e  będą  od s tu d e n te k  z R osy i, 
z ap isu jąc y c h  się  n a  w y d z ia ł le k a rsk i. N a  m ocy u- 
ch w ały  teg o  w y d z ia łu , k o b ie ty , k tó re  u k o ń c zy ły  g i- 
m n az y a  ż eń sk ie  w R osyi > p ra g n ą  w stąp ić  do nni 
w e rsy te tu  w c h a ra k te rz e  rzeczy w is ty ch  s tu d e n ió w : 
t j .  k tó rz y  m ogą być d o puszczen i do eg zam in ó w  n a  
b a k a ła rz e  n a u k  lek a rsk ich  i n a  d o k to ra  m ed y cy n y , 
ob o w iązan e  są  p rz ed sta w ić  k a u c e la ry i u n iw e rsy te tu , 
p o czy n a jąc  od p rzy sz łeg o  p ó łrocza  le tn ieg o , nasuę- 
f n ją c e  p a p ie ry : 1 ) św iad ectw o  z u k o ń c ze n ia  k la sy  
V II  g im n azy u m  rząd o w eg o ; 2, św iad ec tw o  d oda­
tk o w e  ( t j.  z V I I I  k lasy ); św iad ectw o  d o d a tk o w e  o 
z ło ż en ia  eg za m in u  z ję * y ^ a łac iń sk ieg o .

Ucieszyli s ię ! Na zgromadzeniu członków m o- 
s k i e w s k i e g o  s ł o w i a ń s k i e g o  T o w a r z y ­
s t w a  d o b r o c z y n n o ś c i  w dniu 27 stycznia 
prezes p. Czerep-Spiridowicz wygiosił mowę, w któ­
rej między innemi powiedział: „Świętość naszego 
zadania  powinna nam dodać śmiałości, gdyż głosi­
my zasady nie gw ałtu  , ani aneksyi k rw ią  i żela 
z e m , ale p o k o j o w e g o  z j e d n o c z e n i a  na 
grancie  m iłośc i , wspólnej pracy i pokrew ieństw a 
dac.howo-kaltnralnego. D ą ż y m y d o  p a n s l a w i -  
z m n  n i e  w o j o w n i c z e g o ,  ale takiego, który 
daje swobodę i pokój." — Naznaczywszy dalej 
budzącą się wśród różnych narodowości s łow iań­
skich sym patyę do idei słowiańskiej p. Ozerep- 
Spiridowicz przypomniał „ s e r d e c z n y  s z c z e r y  
l i s t ,  k tórym Koło polskie w W iedn iu  odpowie­
działo na  sam orzutnie  z macierzyńskiej piersi R o­
syi wydane wystchnienie sympatyi dla naszych uci­
śnionych i cierpiących wspńłplemlei:ników z W r z e ­
śn i" .

Andre namordowany. LondyńBkie dzienniki o- 
g łas^ają  te legram z Nowego Jorku ,  donoszący, że 
według wiadomości, nadeszłych z Winnipeg, powró 
ciła tam wyprawa, k tó ra  przed dwoma la ty  w yru ­
szyła  na  odszukanie Andrógo. Członkowie wyprawy 
potwierdzili wieść o zamordowaniu przez Esk im o­
sów Andrego i towarzyszy jego w chwili, gdy o- 
puszczali balon. Znaleziono rozmaite przedmioty, 
które były własnością śmiałego podróżnika. In n a  
wiadomość, pochodząca z Maniłoby przeds taw ia  tę 
sprawę trochę odmiennie w pobocznych szczegółach. 
Otóż Tow arzystw o „H udson-B ay" otrzymało- od 
swoiej fak tory i,  umieszczonej nad rzeką  Churchill,  
wiadomuść, ź- dajty’ Eakunoai „ trzech  ,j®b2ów, k tó ­
rz y  w wielki n kajklku prayoyli po J re t rze m "  ^strzp-
łami z łnisów zamcrdowalL Byli to zapewne A n­
dre i jego towarzysze. W liście faktoryi znajduje  
się uwaga, że Eskimosi owi posiadają  tytoń, noże 
i naboje, zabrane  zamordowanym, aie 016 chcą w y ­
dać tycb  przedmiotów.

P rz y p o m in a m y  czy te ln ik o m , że 4 n  z dw om a 
to w a rz y sz a m i, S tr in d b e rg ie m  i F ra e n k leDQ- d n ia  11  
lipca  1 8 9 7  w y ia sz y ł  z w ysp  D u ń * ^ 0*1 balonem , 
celem  d o s ta n ia  s ię  na b ieg u n  p ó tn o ^ J  d ro g ą  po­
w ie trz n ą . Od ow ej po ry  zn a lez io n o  w p raw d z ie  m ałe 
„ b o ja " ,  w k tó ry c h  z n a jd o w a ły  się  w iadom ości, p o ­
d aw an e  p rz ez  a e ro n a n tó w  w pier,wszy °h  d n iach  po­
d róży , a le  o p ó źn ie jszy ch  lo sach  w yPr a Wy n | c ,j0 . 
ty ch c za s  nie w ied z ie liśm y . D opie r ° t e r a z po la ta ch  
p ięc iu  p rz y tz ły  w iadom ości, k tó re  o i "łę n ie  s p r a ­
w dziły , a le  m a ją  cech ę  p raw doP0 0 ’e Ó8tw a . W y ­
n ika  z n ich , że A n d ró  z ou*ych pow odów
nie  m ógł k ie ro w ać  p o d ró żą  y Z m ie rz o n e g o  
p ia n a , m a s ia ł  w y ląd o w ać  i *®st,a P rzytem  z am o r­
d o w an y  p rz ez  d z ik ich  Eskio>0f  ;

Należy dodać, że w B e rń 01"’ -laa donosi tam te j­
szy telegram, kofa g e o g r a f ^  1 Przyrodników te le ­
g ra m y  o śm ie rc i A n d re g 0

u w a i
Towa

Mą za „k a czk ę"
Stwierdzono mianowicie, *e '  l r *ystwo „ Hndson- 
B ay" jnż  w jesieni r. ° \ 0.85 o o irzy m a’
ny  z faktoryi nad rz«kf  n r thiii) a zaw iera jące
takie same szczegóły o *s®or ^U D in  Andrego przez 
Eskimosów. . p

Sławna bazyliką: ' *  t c,'«  i*1 Trastevere
w Rzy mie została p° napraw ie  i czę­
ściowej rekonstrukcyL  ® do nżytku wiernych.
Jeszcze w roku 159^ aF Sfondrato, a potem 
w r. 17 2 5  kardyna ł a nareszcie 1823
r. k a rd yn a ł  Doria, pr^P^W & dżili  różne nieodzowne 
poprawy, celem atr*y“ a  ̂ świątyni w Ijaknąjdłuż-
aze czaay. Obeco*^f R a m p o l la , aekretarz
papieża Leona X # 1’ n8 ntecznił gruntownie restan- 
racyjne roboty > ^°Pr " Wadzit kościół do świetnego 
stanu. Z początkD 2amiar p r^ n ro w a a z ić  śre­
dniowieczny styl łff. Ca.e  ̂ rozciągłości, a pualewaz 
na tra f i ł  na  wie(kie ^ “ “ości zaniechał tego i og ra ­
niczyć się musi*' ' ° k°a je(;znych robót budowla­
nych. P rz y  zakładaniu pf)wie t r zuych kanałów na­
trafiono pod podłogą kościelną na mury z rzym ­
skich czasów. P onl0'"ai  wiadomo, iż kościół s tanął 
n a  marach domn > w św. Cecylia poniosła 
śmierć męc*®^8̂  ’ ^ a2ał kardyna ł poczynić dalsze 
badania  i ° a*ra  IOn° wielką a n l ę , której os po­
dłużna biegn ie . p ra wie równolegle do osi głównej 
nawy kościelneJ’ kciauy poprzeczne spoczywają na 
słnpacb, p o ł łcZony ch z gobą sklepieniami. Znalezio­
no rówńi®4 lane  Ubikacje w rożnych poziomach 
podłóg z mozaikami _ pochodzącemi zapewne z roz­
maitych okresów budowlanych. Na wiosnę r. 1901  
zask iep i°n" v,lJzystkie te  ku ry la rze  i anle. P rz y  te j  
sposobności dokonanych wykopów odkryto część na- 
Wy głównej przed k ryp tą  św. C ecy li i , k tó ra  poło­
żona P0<1 głównym o ł ta rz e m , stanowiła k n ry ta rz  
2 .3 0  ®- wyaoki, a 1 5  m. szeroki.  Druga, półokrą­
g ła  k ry p ta  pod preobiteryam , pochodzi , ja k  przy 
pnszr.zają, ze średnich wienów. Kardyna-1 Rampolla 
kazał obie te k ryp ty  z t. zw. „m artir inm " połą­
czyć, pogłębić i ściany ozdobić. Znalezione napisy, 
rzeźby, odłamy posągów z czasów po-Chrystusowych 
wczesnych zgromadzono w jedno miejsce i u s ta ­
wiono. Architekt, znany z rdstauracyi kościoła St.

Cylindry, Kapelusze — P. & C. Ilabiga, Wilh. Plessa, J. Hiickel 
i Synów, i z innych ces., i kroi. nadwornych fabryk, z fotografią kupu­
jącego, wykonaną w zakładzie art.-fot, Tadeusza Jabłońskiego, poleca

ZDZISŁAW ZDANOWICZ
K raków , uL Sław kow ska 1. 8 £L/"vto Hotela■kiego i Grand.
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: "w< ttft & b v ela ll
Maria in C osm edin , p. Giovann 
dokonał te j res tan racy i bazylik'-

Rada szkolna krajowa “ch^ abła ^ j u  s^"1'
g m inę  K o b ie ln ik i o k ręg u  w ielickiego  ̂ j-k la s .
nego w W ie rz b a n o w e j i s o r g a n i z o ^ ^ ^  ^k ^ gp p ii- 
szk o łę  w K o b ie ln ik ach ; gm inę »  p rzeezycy i zor'  
z n eu sk ie g o  z z a k re sn  szkolnego w g kflrowej ; gmi- 
g a n izo w ać  osobny 1 -k las. szkołę w z zaa resn
i:ę H łn b o czek  M ały  o k ręg "  zb*ra_anlzoW6Ć osobną 
szk o ln eg o  w K rasn o sie lcach  * z° r ,jia ra sówki i H łn- 
1 -k las . szko łę  w T arasó w ce  a _ g .y g so w ą  szko- 
b oczka  M ałego; p r z e k s z t a  ®1 aWgy ego n t  dw ie 
łę  w W ik to ro w ie  o k ręg u  stanisiuw  a
1-k lasow e szkoły , t. j .  jednę “ ^..klasową szko- 
d rn g ą  w do ln e j części W ik to r o w i  ^O siatyńskiego 

łę  m ięszan ą  w Chorostkowie o u g j  jzkuł<; 4eś-

na  4-klasową szkołę węsLą f J nie okręgn Drze- 
ską; 1-klasową szkołę w ' n 
skiego na  2-klasową.

Składki. Na pom nik T  Kości" ^ 1 ^ K eian ach o K. 
w arzystw o" k asy n a  urzędniczeg

A Mickiewicza- Uniwersytet ludowy 'i*1 drTołj0czko: „o  ga-
W  poniedziałek 'O m arca: Pr01- ,Cze“

zie ośw ietla jącym ". ń i literacki »
W e w iórek 11 m arca: * a wypowie char

H an p tm an n a . R  M alw ina waki, a r ty ^ a  te a tru
k te ry s iy k ę  ntw orn  P \ J . 1} „tworn. W stęp . 
lw owskiego odczyta 2 i 4 ak 3tkicb. P ł
czór lite rack i wynosi 20 b dla wszy 
g  wiecz. . dr Tołłoozko: „U gazie

W e czw artek  12 m arca: P r0L 
ośw ietla jącym ". , «  Gross: „M ałżeństwo

W  p ią tek  14 m arca Dr Aao
w e d ł u g  k o d e k s n  anstryack iego  • Tołjoczko: „ U  gazie

W  sobotę l5  m arca: Prot- 
ośw ietla jącym ". w i ,helm Feldm an. „O litera-

W n ied zie lę  16 m arca: W n hu. 
turze polskiej w os t a t n i c h ^ ^ ^

_ . . .  mieick'6!)0- 
R e p e r t o a r  l ą a t r u  g po p0ł ndniu: „Na-

W  niedzielę 9 m arca o h u lta jsk a ^
dzie ją" ;■ o godz 7 w ieck: / ^  gościnny tra p y  japon 

W e w torek  l i  m arca: W y»w r ^
skiej Sada Yacco. J a r maik m ałżeński (popn-

We środę 12 m arca: „o* 
larne) .aJ, Eyolt ■

W e ezw artek  I 1 marCTinn Carlos"- 
W  sobotę 15 m arca: »ŁMKordyan“- 
W  niedziele 16 m arca

— r r T m a r o a :  Franciszk i Rzy- 
Z k a len d a iza . W niedzielę 9 a 40 M ęczenników 

m ianki wd.; w poAiedziafehó°m arca; K o n s tan ty n a  K ar-
i Mai. arego b.; we wtorek
taK w . godzinie 6 m iuu t 10,

Wschód słońoa 9 marc 3q dłagoś:1 dn ia  godzi ł 11 
zachód o godzinió 5 m 'oU
miDUt 20 uiatory*nn- ,m^r£a,1p0"

2 krakowskiego dł 0d — 2 3 do +  8 0 L.
cfhmnrnie. T ernom  3tr do

3urom etr szybko °Pa“ “ainł>, 7 rano stan  barom etru 
Dnia 8-go m ar^a •  K g 6 fi.

731-9 mm, t e r m o m e t r u  j r
W ia tr  połudm ow o-zącn  ___________________

wreszcie chóralne odśpiewanie pieśni „Szcze ne 
wmerła Ukraina" dopełniło programn wieczoru.

N a scenie w toczenin zieleni, kwiecia i a r ty s ty ­
cznej dekoracyi umieszczony był biu st T a ra sa  Szew 
ożenki. ^  ■ -1 ’>'•

ia je  fo rtep ^  -  m echaniką angielska

*0 0

Ku czci Tarasa Szewczenki.
K s..j ą  m łonzież o n iw e rsy tee k a , p ra g n ą c  uczcić 

p rz y p a d a ją c ą  w dn in  w czo ra jszy m  41 ro czn icę  śm ie r­
c i najznakeaaitsa& go p ie ś n ia rz a  ow ego T a ra sa  8 z p  
w(,zenki, n rzą iU Iła  w czo ra j w te a t rz e  m ie jsk im  uro- 

iv w ieczór z p ro g ram em  m u zy k a ln o -d ek lam a-czy siy
cyjnyffl- w y p rz e d a n y  doszczętnie, a  zapełniła 

• t Iko cała tu te jsza  kolonia ruska, ale w 
g° nl€*y . części polska pnbliczność, a w jej li- 
przewazuej qo pr0feB0rów nniwersytetn. Po o- 
czbie liczne orkiestrę 13 pnłkn .pod kierunkiem 
degraniu  Prz BCzornomorców“ Łysenki, wie-
p. Hot-ka uwe  ̂ nDjWersytetn lwowskiego dr Hrn- 
czór zagaił Pr0mówi„niem wygłoszonem w języka 
szczewski l rz 111 rozl0czył obraz życia T a rasa
ruskim, w które“  uKralńskiego, którego dola splo- 
Szewczenki, bard* rngkieg0 D l a t e g 0  stał
t ła  się ściśle z d0. jem mówcy, duchowym wyo 
się Sz -wczenko, fldnj tym> który  odczuł i wy-
brazicielem sweg" n bdle; nadzieje i pragnienia  
śp iewał wszystki* ] ( K" łallDjctwa Btał się jego wie- 
i na  zasadzie swego po jd2je ^  ^  ^  -
szczem i przywódcą- prZy j Pg 0 hasłach,
wskazaniami i w y t rw a j  ^  życje j w myśJ
s ta ra ją c  się je  wprowadź ^ i)Vvem odrodzeniem, u d  
idei pracować nad jego Q ch swego wieszcza 
tej idei, od wskazań dm  krflk zawsze i wszę- 
T a r a s a  nie zbacza on -»nl ogram. 
dzie wiernie spełniając jeS° prodnkcye mn-

Po przemówienin rozp°-z^ przeważną część
zykalne i deklamacyjne, kt ftle zespolona druży-
wypełnił śpiew cbórn. D°s on tkich głosacli, a
na, obsadzona dobrze vve W szereg utworów 
zwłaszcza w basach, wykonał® g ortDjańskiego, nie 
Kołesy, Łysenki,  Topolnickieg”' } fauką cbaraktery- 
zniiernie interesujących sw° ^ ,  ycZnyni i iy m sme- 
‘' tyką, rzewnym podkładem cfcCjję zasadniczą
t-nym nastrojem, który ataDd>w ffla łn p ełnie od- 
rnskiej melodyi. Chór r a8_ . jovvania efektów
rębną metodę wydobywania * cl*n peVvną dowol- 
dyimmiki wokalnej,  posłngując 81dzjWnie odrębną 
nością ry tm u i nadając  prz z t0 , ,  najzyws?em 
cechę całej prodnkcyi. PablieZn08Cjegnj nie szczę- 
zain teresowaniem wysłncbała tych P 
dząc wykouaw com objawów nzuania- ^ utalento- 

P rzeds taw ic ie lką  części wokiln0! pięknie
w ana śpiewaczka p. Łopatyńska- obszerne
brzmiący głos i doskonała Bzkoła z“ a VVorobkiewi- 
do popisu pole w pieśniach Ł ysenki . łębllkiem 
Cz®, traktow anych śmiato z szczerem di)na nai) 
P o j ę c i e m  się i ładną  deklamacyą u . , :1 śwja - 
P^K ram a ry a  z klejnotami z „Fausta  ko]ura
t Ct"[em, żb śpiewaczka rozporządza a zaaj^cej

ta jn ik ; W łaJa g ł° 8em Z r n ty n ą . T T ż n e g o  e fe k tn ' n  ,Kl scen iczn e j in te rp re ta c y i  i dorazi 6
“eiew n  ak o m p an io w ał p rof. M . Św ierży p . a k o . 

w a, u  Bkrzypcow e spoczyw ało  w r jk a c b  p' rn cb a .

Środki 7  eW'Vk°nał d" “ nst«Py Z k° 1CerArzadza aą
znaczna  C “ lczne> J a k iem i p. V. rozp« ł  ykal. 
nego i P081ada on n a d to  dnżo poczncia nie
d ość s t  *n tellg :ency i «' t r a k to w a n a ,  a le  ca 
i bezba. W° 0Pa n o w®ua, w y p ad ła  nieco monot ^ 
g rze . Hł,’n ‘3 . z Pow odu b ra k n  tem peram i u 
D iakow a ° rte,*3la,U0'W t  a k o m p an iam en t do p°P lB 
sk ieg u  i  ?r  y ®’,U Ja ił g rę  so lis ty . Śpiew  p.

J - ŁlamaCv ed“ Pi8ał si^ ła d “y m SłJ8em ba90W»osił 
i .cya jednego 2 akademików który wyg*°“ j

p rze jęc iem  u tw ó r sa ty ry c z n y  Szew czenk

deklam;
Z 9

fniomści laurowe, llteractie i artystyczne.
— Prof. dr Henryk Struve w Krakowie. W e

wtorek 11 b. m słyszeć będziemy pierwszy pnbli- 
czny wykład w Krakowie, wygłoszony przez z n a ­
komitego uczonego polskiego, d ra  H enryka S truve-  
go z W arszaw y. H en ryk  S tm v e ,  profesor byłej 
szkoły głównej (1 8 6 2  — 69), obecnie nn iw ersy te tn  
w W arszawie, jes t  nietylko jednym z najwybitniej- 
szyco nczonych całej Polski, ale też jednym z naj 
nardzioj zasłużonych je j obywateli: jednym z tych, 
których całe życie, w-szystkie prace i trudy  ożywia 
„tale jedna  ty lko myśl — najlepszej słnżby dla 
narodn. Od chwili, gdy jako młodzinrki doktor fi­
lozofii (1 86 2 )  pospiesza z Tybingi, gdzie się o tw ie­
ra ła  przed nim k a rye ra  uniwersytecka w Niemczech, 
do krajn , aby objąć posadę ad junk ta  przy katedrze 
filozofii w powstającej właśnie szkole głównej w a r­
szawskiej aż du obecnej chwili pracuje  nieznnżenie 
i wszechntronnie jako uczony i l i te ra t  dla  chwały 
poiskiej nanki, jako profesor dia pożytku i coraz 
świetniejszego rozwoju narodowej oświaty i ku l tu ­
ry. Czy to tworząc wśród głębokich dociekań i ba 
dań własny, oryginalny pogląd na świat i jego 
zjawiska, w yrażany  w długim szeregu dzieł i roz­
praw rozrzuconych po rozmaitych czasopismach n a u ­
kowych i li terackich, czy to określając i ustalając 
istotę, zakres  i cel filozofii i je j  nank poszczegól­
nych, czyli wykładając, tak  przez siebie zwany, 
„wstęp k ry tyczny  do filozofii", czy też badając i 
wydając z n iesłychaną pracowitością i pietyzmem 
dzieje poisaiej filozofii — zawsze je s t  Strnve we 
współczesnym rozwojn polskiej na^ki pierwszorzę­
dnym czynnikiem. Systematycznie i wytrwale za­
znajam ia  obcych z rozwojem naszej filozofii bądź 
w osubnych rozprawach, oądź w artykułach, nmie- 
szczanyeh w specyalnych niemieckich czasopisma -h.

Chętne przyjęcie udziału w pnbliczuych wykła­
dach, nrządzanyeh przez t  ntejsze „Koło filozofi­
c z n e ' ,  uważamy właśnie za nowy objaw jego us ta ­
wicznej gotowości do pracy pnblicznej i jego ży­
czliwości d la  młodzieży szkolnej. Jeś li  pragnieniem 
inieyatorów tych wykładów było otrzymać obraj 
naukowych poglądów polskich nczonych na najogól­
niejsze zagadnienia  lndzkości, to zaproszenie prof. 
S trnvego do wzięcia ndziałn w tych wykładach 
było bez wątpienia myślą szczęśliwą i pud każdym 
względem stosowną, zwłaszcza jako nawiązanie 
bezpośredniego związku z zakordonowym światem 
naukowym. Dlatego jesteśm y przekonani, że wy­
kłady odpowiedzą najzupełniej pragnieniom inieya­
torów, a także, że nasza publiczność pospieszy n- 
świetnie je  licznem przybyciem, że w szczególno­
ści przepełniona pnolicznośoią sala podczas wykładu 
prof. Strnvego będzie wspaniałym wyrazem uznania 
dla zasłng prelegenta  i najwdzięczniejszą odpowie­
dzią za gotowość, z ja k ą  pospieszył na zaproszenie 
„Koła filozoficznego".

— „Poradnika Językowego" z r. 1902  nnmer
3-ci wyszedł z drnkn i zawiera: O apercepcyi ję ­
zykowej, napisał J an  Czubek. Zapytania i odpowie­
dzi: z głosowni, ze słowotwórstwa, ze składni, ze 
znaczenni. Roztrząsania, przez d la  A. Brucknera. 
Skarbonka. Krotuchwile języKowe. Korespondencya 
redakcyi.

j— „ K ry ty k i"  zeszyt za  marzec opuścił prasę i
oprócz szeregu bardzo zajmujących artykułów za 
w iera głosy i opinie wybitnych osobistości naszego 
Społeezońotwa o cenzurze policyjnej na dzieła sz tu ­
ki, wyrażone z powodn konfiskaty „Legend" Nie- 
mojewslriego: Otóż wszyscy zaproszeni do tej „ a n ­
k iety" bez najm niejszych zastrzeżeń wystąpili s ta ­
nowczo i ostro przeciw mięszanin się policyi w dzie­
dzinę sztnki; to było jedno pytanie — na drngie, 
lyczące się samych „L egend",  większość a z ja ta ,  że 
śliczna ta  książka Niemojewskiego w niczem nie 
obraża ncznć religijnych. O aktualnej tej ankiecie 
pomówimy na mnem miejsca; ta  wyrazić należy 
nznanie redakcyi „K ry tyk i" ,  że na szpaltach swych 
poruszyła lak  ważną kwestyę.

— „Nowego Słowa" wyszedł zeszyt 5 i zawie­
ra: Marya Tnrzyma: Kobieta współczesna. St. R.: 
Pokrzywdzenia  kobiety w urzędzie nauczycielskim. 
Marya Szeliga: Korespondencya zagraniczna. K Buj- 
widowa: P ra w a  polityczne kobiet w Austryi.  K ro­
nika. J a n  Pietrzycki: Staw. W anda  Dalecka: Nie­
wieście dnsze. Malwina Posner-Garfeinowa: L i te ra ­
tu ra  zagraniczna. St. Lack: Uwaga o tragedyi.

snę 7 68 do 7-69. Zyto n a  czerwiec i lipiec —■— do 
— ‘—. Zyto na  lipiec i sierpień — do — . Owies
5 48 do 5'49. K n k nrndza  n a  wiosnę 7 74 do 7'75. Kn- 
ku rndza  n a  m aj i czerw iec 7 84 do 7 85. Rzepak na 
styi-zeu la ty  12 85 do 13 — .

Pszenica i żyto siln ie , re sz ta  spokojnie; deszcz. 
Budapeszt, 6 m arca (T arg  zbożowy.) Pszenica na 

kwiecień 9 k5 do 9 26. Pszenica na  paźdz'erniK 9 27
do 9'28. Zyto na  kw iecień 8 23 do 8'24 Zyto na paź­
dziern ik  7 5o do 7'53. Owies na  k.yiecień 6 83 do
6 84. Owies n a  październ ik  7'57 do 7 59. K ukurydza 
na  m aj 6 1 2  do 614.  K n k n ry d za  na  lip ie#- 5' 19 do 
5-20. R zepak n a  sierpień  12' 41' do 12' 5h.

Oferty m ierne, chęć k u p n a  bez ochoty, usposobienie 
nieco usta lone; pochm urno.

Dział ekonomiczny.
Asenterunek koni. K om nnikają  nam: Komisy a 

asen terunkow a dywizyi tyrolskich konnych s trze l­
ców przeprowadzać będzie asen terunek  koui w K r a ­
kowie w dniach 11), 11 i 12 bm. od godz. 8 — 11 
rano i od 1 l /a — 4  po poładain w ujeżdżalni pod 
Kapucynami.

Dyrekcya kolej państw. ogłasza: Z dniem 1
c z e rw c a  1 9 0 1  zap ro w ad zo n o  z a rz ąd z en ie  co do w y­
ró w n y w a n ia  p rz e z  s ta cy ę  odb io rczą  za liczek , opie­
w a jący ch  n a  w yżazą kw otę , n iż  4  k o rony  w ru ch a  
pom iędzy  s ta c y a m i s n s tr .  ko lei p ań stw , n a  ży czen ie  
w y sy ła jąceg o  p rz ez  pocztę, w zg lędn ie  prz«z n rząd  
pocztow ych  kaa oszczędności, zo sta je  n a  próbę w 
ten  sposób ro zsze rzo n em , że n ad a l m ogą być i za  
liczk i o p iew ające  n a  n iższą  k w otę  ja k  4 korony

W o6*1 i ,S8m sposdb w yró w n y w an e,Berlin, 8 marea. Sprawozdanie Banku pań­
stwowego za rok 1 9 0 1  wykazuje 2 5 ,9 4 9 .2 8 4  
marek ogólnego zysku. Państwo uczestniczy w7 
zysku sumą 1 2 ,4 1 7 .7 7 0  marek. Ogólna dywi- 
denda dla członków wynosiła 4 1 4 prc. W roku 
zeszłym wynosiła ta  dywidenda 1 0 '9 6  prc.

Z iargów  zbożowych. K raków , dn ia  7 m arca 1902 
ro. _ Płacono za 100 k lgr, n e tto : P szenica krajow a od 
18 50 do 19 -  , Pszenica w ęgierska od —f— do — —. 
Zyto krajow e od 1‘5 —• du 15 70. Zyto węgierskie od 
— do . . Jęczmień od 1310  do 13'75. Owies z opła 
tą  akcyzową od 15 90 do 16'50. Groch od 18'— do 26 '—. 
T a ta rk a  od 14' do 18'— . Proso od 10'— do fl '5 0 . 
Faso la  od 14'— do 16'— , j ag jy od lg . _  do 24. _  s ia _ 
no od ' do 6' . Słoma od — •— do ą- - Koniczyna
od — do 6 8ii Z iem niaki za  h ek to litr  od 3 20 do 4 ' .
Ja je  z1 kopę od 2'40 do 3 '—. M asła za  garn iec  od 6 50 
do 8 5u. Spiry tns n-. 95 prc. T ra lesa  za  h ek to litr  od 

do 178. O kow ita i  75 prc. od do 138 — .
K nknrndza za  100 klg. od do 13 30. W yka za  103 
klg. od — '— do —' . Koniczyna n as iean a  za 100 k lg .
od 96 '— do —• —.

Wiedeń, 6 m arc i. (T arg  zbożowy.) Pszenica ua wio­
snę 9'34 do 9 35. Pszenica na  m aj i czerw iec — — do 

Pszenica na jesień — ■— do —'— . Zyto na  wio-

K r o n i k a ,  l w o w s k a .

Lwów, 7 marca.
Konkurs na  plany kościoła śiv. Elżbiety we Lw o­

wie rozpisał ks. a r c y b s k n p  Bilczewski. P lany  z a ­
projektowane być majij w stylu romańskim, p rz e j ­
ściowym, lub wczesno gotyckim. Nagrody 4 000 ,  
3 0 0 0  i 2 0 0 0  koron. T erm  n nadsyłania planów do 
j marca 1903. Chcący wziąć idz ia ł  w konkursie, 
o trzymają za zgłoszeniem się do komitetu (w p a ła ­
cu rzym. kat  a rcybisknpstw a we Lwowie) warunki 
konkursu, plan sy tuacy jny  i niwelacyjny placu b u ­
dowy.

0 „Młodej Polsce". Pod tym tytułem wygłosił 
p. W ładysław  Orkan w uniwersytecio Jadowym od­
czyt, odznaczający się zarówno znajomością rzeczy, 
jak  i oryginalnością jej u jęc ia  Ten ostatni przy­
miotnik dotyczy osobliwie tej części odczytu, w k tó ­
rej prelegent,  znając,y doskonale z autopsyi stosun­
ki w jakich wytworzyło się i żyło to, co nazywa 
się powszechnie „Młodą Polsicą". przedstawia ge­
nezę je j pojęcia i nazwy. Pud tym względem staje 
on na stanowisku zupełnie s»moistnem.

(Telefonen).
LwÓW, 8 marca. Stabilizacya nowego pastora 

ewange ickiego we Lwowie ts. P o m y k a c z a  od­
będzie się dnia 16 bm.

Lwów, 8 marca. W aui uniwersyteckiej cd- 
s'5 uroczyste pożegnanie szefa sekcyi dra 

Ćwiklińskiego. Na nroczy>tość zebrali się wszy­
scy profesorowie uniwersytesu, salę wypełniła 
szczelnie młodzież uniwersytecka. Przemawiali 
prorektor dr Kruczkiewitz , dziekan wydziału 
filozoficznego dr Finkel, prezes Czytelni aka­
demickiej ] 1 ltyński. Na przemówienia odpo­
wiedział głęboko wzruszony dr Ćwikliński.

Telegraficzug7 l e l e t o i w  
wiadomości „N. Reformy".

Lwów, 8 marca. Dyrektor Gorgolewski zo­
stał zamianowany konserwatorem sekcyi II. 
w dziesięciu powiatach wschodniej Galicyi.

Lwów, 8 marca. Minister handlu nadał cza­
sową ochronę patentowi polskim wynalazkom, 
wystawionym na wystavie jubileuszowej poli­
technicznej.

Wiedeń, 8 marca. W tościele polskim v Wie­
dniu od 12 do 15 0. m. odbędą się rekolekcye 
wielkopostne pod przewodnictwem ks. arcyb. 
Teodoro wicza.

Praga, 8 marca. Fairykanci. cukru uchwa­
lili zgodnie wobec nowej konwency* cukrowej 
płacić za buraki w tej kampanii Prz/  wadze 
1 koronę 10  halerzy, a w fabrykach 1 koronę 
60  h; Niektórzy labrykanci obstawali przy ce­
nie o 10 h. niższej.

Londyn, 8 m ara . Izba gmin uchwaliła 182 
głosami przeciw T4 przedłożenie rządowe o sta­
nie armii.

Londyn, 8 m ara . „Times" donosi pud datą 
wczorajszą: Dziś idbędzie się Rada koronna i 
zajmie się sprawą irlandzką. Rz4d Jest zanle‘ 
pokojony rozwojen ruchu irlandzkiego, a szczeJ 
gólnie działalnoścą ligi irlandzkiej. » lines_ 
donosi, że na Ra&ie gabinetowej raa zapasc 
uchwała co do zastosowania ustaw wyją o 
wych z r. 1887 . . , •

Alais, 8 marca. Kongres robotników g rm 
czych uchwalił 1(5 głosami przeciw 98 i-ezo- 
lucyę oświadczająią się za odroczeniem s rej u
generalnego. „  ,

Rzym, 8 m ara. Prokuratorya w Neapolu 
wytoczyła znanej powieściopisarce Ma y 
Serao proces o wiływatne na urzędników n 
politańskiego sądi karnego. Matylda fc>erao 
wmięszana jest w proces o przekupstwa i sprze 
dawanie posad w Neapolu.

Petersburg, 8-gt marca. „Prawu Wiest 
donosi, że dnia 5b. m. odbyła się wspólna na­
rada ministrów snaw wevvnętrznych, spraw e- 
dliwości i oświaty oraz nadDrokuratora sw. sy­
nodu. Uchwalono nakazać na zawsze wy aw 
nia gazety „Rossii".

Strnmpfoerówua -Orai^e.
Wiedeń, 8 m aro Henryk Orage, knifhy z 

procesu Strumnfmrówny, został wczoraj złozo- 
ńy z urzędu konmpisty policyi.

Odznaczenie generate Alboriego
Berlin, 8 marca Cesarz Wilhelm nadał ko­

mendantowi korpisu w Krakowie, generałowi 
broni bar. Alborieuu wielką wstęgę orderu orla 
czarnego.

Z KDła polskiego.
Wiedeń, 8 mam. Na dzi-iejszein posiedzeniu 

Koła polskiego h. P a s t o r  omówił artykuły 
„Obrony Ludu", itóre podniosły, że S z j j  r 
był pijany na kenersie Stow. „Strzechy". Mó­
wca powołuje się na świadectwo p. Stwiertni, 
który był przewomiczącym komersu. S t w i e r ­
t n i  a stwierdza, e Szajer nie był pijany i ze 
w k o responden t „N, Reformy" była rzecz 
p-awaziwie opisaia. D a n i e l a  c ce o po 
wiedzieć, ale przwodniczący oświadcza, ze u-
waża sprawę za ałatwioną.

Prezes .Ta wo l s k i  uprasza, aby sprawozda­
nia do dziennikóv były objektywne i prawdzi­
we, bo w jednej prawie w pismach lwowskich
były niedokładne

Następnie komsya parlam entarna przedkłada
opinię o rezoluci dra Byka w sprawie trye- 
styńskiej.

mówca Koła poruszył przy sposobności w Izbie 
myśli, zawarte w rezoiucyi dra Byka. treść je­
dnak rezolucyi sformułuje komisya parlamen­
tarna.

Następnie wyznaczono cały szereg mówców, 
którzy przy pozycyach budżetu zabiorą głos w 
Izbie. Przoraawiać mają przy pozycyach: 

Uuiwersytety: Stwiertnia. Czajkowski.
Szkoły średnie i przemysłowe: Rotter. Pete- 

lenz i ks. Komorowski.
Szkoły ludowe: W ojtyga.
Min. skarbu: Dawid Abraharaowicz. Nieraen- 

towski. Pastor. Rotter. Bomba. Byk, Kolischer; 
przy etatach poszczególnych min. skarbu: Moy- 
sa, Szajer. Potoczek.

Ministerstwo handlu: Merunowicz, Rappa- 
port

Poczta: Starzyński.
Koleje: Kolischer. Stwiertnia, Piepes-Pora- 

tyński, Danielak, Starzyński. Struszkiewicz.
Min. rolnictwa: Sapieha, Sozański, Szeptycki, 

Gniewosz.
Ministerstwo sprawiedliwości: Gizowski. J a ­

błoński, Opydo, Potoczek, Stojałowski, Dobo- 
szyński.

W szystkich mówców podzielono na dwie ka- 
tegor/e : ty ch , co przemawiać mają w imieniu 
Koła, i tych, co przemówią w imieniu własnem.

Dr Kuerbor w Budapeszcie.
Budapeszt, 8 marca. Przybył ta dr Koerber 

i dziś po południu weźmie udział w konferen- 
cyach ministrów w sprawie taryfy cłowej.

Projekt ustawy językowej.
Praga, 8 marca. „Politik" ogłasza projekt 

ustawy językowej, wypracowany przez czeski 
subkomitet językowy. Projekt zawiera nastę­
pujące główne postanowienia:

Przy wszystkich nr zędach państwowych, za­
kładach i sądach w Czechach i na Morawach 
mogą się strony przy wszystkich ustnych po­
daniach posługiwać j e d n y m  l u b  d r u g i m  
j ę z y k i e m  k r a j o w y m .  Uchwały i orzecze­
nia. wydane w załatwieniu podania wniesione­
go nstnie, mają być stylizowane w j e d n y m  
z języków krajowych, a mianowicie w tym, w 
którym sprawa została ustnie, albo przez po­
danie wniesioną.

Decyzye, wydane z powodu interwencyi stro­
ny, mają nastąpić w tyra języku, k t ó r y m  
p o s ł u g u j e  s i ę  d o t y c z ą c a  o s o b a .  Po­
stanowienia te tyczą się także władz gmin­
nych i organów ustawodawczych w Czechach 
i w Morawach w tych sprawach, w których 
te organa mają być uważane za strony. — 
W sprawach uprzywilejowanych postępowanie 
ustne ma być w języku tym. którym posługuje 
się strona. Odnosi się to także do spraw kar­
nych. toczących się z powodu skargi prywa­
tnej. W szystkie inne sprawy karne i wszy­
stkie sprawy urzędowe prowadzone być muszą 
w języku strony. W wypadkach, gdzie strony, 
świadkowie albo rzeczoznawcy posługują się 
rozmaitemi językami krajowemi, sąd ma się 
starać na objawione żądanie, by strony były 
dobrze zawiadomione o treści oświadczeń i ze­
znań, złożonych w ciągu rozprawy w drugim 
języku krajowym.

Napisy na gmachach i biurach urzędowych 
mają być umieszczane w obu językach krajo­
wych, przyczera ten język ma byc na pierw- 
szem miejscu położony, którym w odnośnej 
okolicy większa część ludności się posługuje. 
Ogólne rejestra ma się prowadzić w tym ję­
zyku. w którym podanie, wniesiono. Językiem 
urzędowym i służbowym zakładów naukowych 
jest język wykładowy, a u innych władz i u- 
rzędow ten język krajowy, do którego ludność 
danego okręgu według spisu ludności się przy­
znaje.

W okręgach pod względem językowym mie­
szanych, ma się oba języki na równi stosować. 
Projekt zawiera wreszcie definicyę pojęcia o- 
k r ę g ó w  m i ę s z a n y c h ,  dalej postanowienia 
o napisach, adresach, pieczęciach urzędowych itd.

Praga, 8 marca. „Narodni Listy" donoszą 
stanowczo, że projekt językowy „Politik" n.e 
jes t ostatecznym , lecz jest jednym z ostate­
cznych.

ze swoich znajomych. (Obacz artykuł w Kro­
nice p. t. „Andre zamordowany". Przyp. Red.).

Ks. Henryk pruski w Ambry ce.
Boston, 8 marca. Ks. Henryk pruski wyje­

chał stąd wczoraj po południu.
Nowy Jork, 8 marca. Ks. Henryk pruski 

przybył wczoraj do W est-Point dla zwiedzenia 
tamtejszej akademii wojskowej Stanów Zjedno­
czonych.

Nowy Jork, 8-go marca. Ks. Henryk pruski 
przybył tu wczoraj wieczorem. Ponieważ na 
pokładzie jachtu „Hohenzollern" zdarzył się 
wypadek szkarlatyny, książę zamieszkał w ho­
telu.

Cecyl Rhodes.
Londyn, 8 marca. Donoszą, że Cecyl Rhodes 

jest chory na „anginę pectoris".

Wojna z Boerami-
Londyn, 8 marca. .D aily Mail" donosi z Pre- 

toryi, że opinia tam tejsza domaga się pokoju.
„Matin" donosi o pogłossach, jakoby roko­

wania pokojowe się rozpoczęły.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca

M l o h a ł  K o n o p i ń s k i .

N A D E  S Ł A  N E .
(.artykuły w tym dziale nie pochododz# 

Redakcyi).

Jedwabna bluzka złr. 2*35
i wyżej — 4 m etry  — jak o też  „jedw ab H e n n eb e rg a 1 
czarny, b iały  i barw ny od 60 centów  do złr. 14 65 za 
m etr. Do każdego w ysyłka opłacuna i oclona do domu 
Próbki na ty ch m iast , o p łata  lis tu  do Szw ajcaryi 25 Hal., 

k a r ta  koresp. 10 h.

G. HENNEBERG,
fab ry k a n t jedw abi (wyłącz, c. i k. nadw. dostaw .) Z n r y c h .

Amalia Weiss 
Leon Flaumhaft

zaręczeni

Karwina.
Śląsk au s try a tk i.

Zabrzeg.
M. O straw a.

0 premie cukrowe.
Paryż, 8 marca. Na zapytanie w sprawie 

konferencji enkrowej w Brukseli oświadczył 
m inister Delcassć, że premie cukrowe zniesione 
zostały we wszystkich państwach bez wyjątku, 
co Izba przyjęła oklaskami. M inister oświad­
czył, że od wielu lat nie dokonano dzieła tak 
wysoce pożytecznego dla dobra powszechnego, 
]an obecnie. A kta konferencyi będą wkrótce 
publicznie ogłoszone.

Niemiecku zagony.
Darmstadt. 8 marca. Rząd księstwa Hessen- 

Darrasiadi wyznaczy! dla towarzystwa „Deu- 
tscher Schulverein“ w Berlinie, celem utrzy­
mania i popierania niemczyzny poza granicami 
Rzeszy niemieckiej, 200.000 marek. Chodzi głó­
wnie o szerzenie niemczyzny w Austryi.

Serbia i Czarnogóra.
Cetynia, 8 marca. Książę Mikołaj, przyjm u­

jąc na posłuchaniu noworaianowanego posła 
serbskiego, W assiera, który wręczył mu swoje 
listy uwierzytelniające, zaznaczył w odpowie­
dzi na przemówienie posła, że wzajemna syra- 
patya, łącząca obie dynastye, jest najpew niej­
szą rękojmią trwałości tych węzłów, które spa­
ja ją  bratnie ludy Serbii i Czarnogóry. W szy­
stkie nasze usiłowania, zakończył książę, skie­
rowane będą ku osiągnięciu wspólnego celu, 
t. j. zapewnienia drogiemu ludowi serbskiemu 
pomyślności i skierowania go na drogę rzetel­
nego postępu

W sprawie Andre’go
Londyn, 8 marca. Z Nowego Jorku donoszą, 

że z powodu wiadomości o śmierci An,dre’go 
nadchodzą rozmaite sprostowania. Na podsta­
wie sprawozdania zarządcy faktoryi Churchill, 
oświadcza komisarz Towarzystwa „Hudsonbai". 
że wspomniany zarządca szczegóły o śmierci

Sztaka farbowania włosów. Ustawicznie dły- 
ehać skargi, że niema zopełnie dobrego ś io d sa  do 
farbowania włuoów, gdyż prawie każdy szKodzi 
zdrowiu. Oto fryzyerowi E. L i n k o w i  w Wiedniu, 
I., Spiegeigasse 19, ndało sie po dłngicb i mozol­
nych próbach udoskonalić swój środek do farbow a­
nia włosów, zwany „ e f f e e t o r " ,  tak, że mn już  
zgoła nic zarzneić nie można. 708

Kufek'a
N A J L E P S Z E  P O Ż Y W IE N IE  DLA D Z IE C I

zdrowych I .................................
)
-A

il cierpiących kiszki
m a czka dla dzieci A

L_

Kursa telegraficzne
Wiedeń, 8 m arca. ZamLnięoie giełdy o g. 3 m. 30.
Akcye anstryackiego Zal ładr. kredytow ego 692 50. 

Akcye w ęgierskiego zak łada  kredytow ego 706 - - .  A kcye 
A nglobanka 285 50. Akcye U nionbanka 563 —. Akcye 
Landerbankn 430 60. Akcye B ankvereinu  464' Akcye 
B odencredit 944 —. Akcye G alicyjskiego Banku h ipote­
cznego 538 '— . Akcye kolei państw ow ych 676 50. Akcye 
kolei południow ej 70' . Akcye N. T ram w aye lit. A. 
V87' —. łk e y e  N. T ram w aye lit. B. 283' - .  Akoye ko­
lei E lbethal 472 '—. Akcye kolei Północnej — —. Ak­
cye kolei Czerniowieckicj — . Akcye A lpiny 387-50. 
Akcye R im a M nranyi 494' Akcye Pfagskiego T ow a­
rzystw a żelaznego 1 4 '0 '—. Akcye fabryki broui 3 2 8 '- .  
Akcye tureckie tytoniow e 296' . Obligacye węgierskie
indom .iizacyjne 96 90 R enta  m ajow a 101'6 A ustryacka 
re n ta  koronowa 99-10. W ęgierska re n ta  koronowa 97 20 , 
56 1. Bisty T ow arzystw a kredytow ego ziemskiego 9V75. 
4%  L isty Banka krajow ego 96 —. 41/,°/o L isty  Banku
krajow ego lu0'50. 4%  L isty B anku hipotecznego 94 75 
4 V /o  L isty  B anku hipotecznego 9 9 '—. 5%  Listy b a n ­
k a  hipotecznego 110 -- . 4°/0 G alicyjskie obligacye pro- 
pinacyjne 9810. 4%  G alicyjska pożvczka krajow a z ro- 
kn 1893 96'85 . 4 7 0 Pożyczka m iasta  Lwowa 9265 . 
Losy mreckii? 109 50. Marki 11/ 27. Rnble 253'75.

Po zam knięciu: K redyty  — .
Usposobienie po dłuższem  chw ian ia  się zakończenie 

spokojne.
Cukiei nsposobienie (spok) 1775, sp iry tn s niezm 

38'— n a fta  bez zmiany.

Berlin, 8 m arca. Zam knięcie giełdy o g. 4 m 15
A nstryackie k redy ty  nstimo 2 l8 '6o. A ustryack ie  ao- 

leje państw ow e n lt. 14490. Disconto com andyt n lt 
195 10. Tow arzystw o handlow e u lt. 15490. W arszaw  
W iedeń n lt. 179-25. T ureck ie  losy u lt. 113 50 R ente 
w łoska u l t  A ustryack ie  banknoty  K asa 85-25.
W iedeń krótki K. 85'20. B anknoty  rosy jsk ie  K  2 1670  
K ró tk ie  Nowy Jo rk  K. —  . 4 ./ ,»/ lisfv  zastaw ne
K ró iestw j Polskiego K. L isty  lik w idacy jne  Kró­
les tw a  Polskiego k .  B anknoty  Stanów  Zjedno-
Qu°o,yC^ “ eryk l Północnej b 42 - .  K o n so lid ac ja  K. 
9 -8 0 . Lombardy n lt. 19'50. N iem iecki bank  państw ow y 
K. 155 —. Akcye żeglngi ham bm sk ie j n lt. i l 3  oft W ar­
szaw a k ró tk ie  K. — .

Cennik Izby handlowej I p~zemy«fowbj 
w Krakowie

■ d. 8 marca 1902 r. -odcina 1 w pormdaie

95 25 
19 02

Po przemowaclks. P a s t o r a ,  D o b o s z y ń -  Andrćgo i towarzyszy słyszał od pewnego Eski 
s k i e  7o, W o d ż c k i e g o ,  S t w i e r t n i ,  By- mosa, którego wysłał natychm iast z powrotem 
k a  G n i e w o s a  i R o t t e r a ,  uchwalono, dla odkrycia morderców. Śledzenie pozostało
aby’ na przyszłoś (sprawa tryestyńska została bez skutku. — Podobne szczegóły podał misyo- y A n t
już bowiem w łbie załatwioną. Przyp. R ed.)' narz Chapman z Churchill w liście do jednego1 Akcye bankn kredytowego we Lwuwie

I. Walaty
Kable papierow e..........................
Marki n ie m ie o k ic ,..............................
"Y anl7 papierowe . . . .  
Dwadciestofraakowki w złooie • . .

II. Listy zastawne. 
b°/o L isty  sastaw . prem . B ankn  hipot.
4V,70 Listy zastawne Bankn hlpoteoz.
4»; B n
4V,7(| Listy zastawne Banku krajów 
4°/* 10 » n n „
4%  L isty  saat. grał. To w. kn*l. tiem . nieok.

o n » n n „ „ 41-letnie
* / » »  » * r, 56 letnie

III. Obllgaoye I pażyozkl
*°U  Halicyjskin obligacye propinaoyjne 
4 /„ Pożyczka krajowa z r. 1893
4°/o r m ia s ta  L w o w a  . .4.1/0 / ■ 

o 'A ” ” » . . .
® /•„ Obligacye komunalne Banki. kraj.

, i . »  s »
4 U ■ k o l e j o w e ..........................  95 —

IY. Losy.

Korony
pł o ćąd  tją

50 254 75
117 — 117 50

95 76 
19 12

11 — 111 —
98 50 99 50
94 50 95 50

10 l 25 lO i 25
95 50 -96 50
95 — 96 —
95 - k« —
95 25 96 —

97 60 98 60
96 50 97 50
92 25 93 25
99 25 100 25

102 — 103 —
100 — 101 —
95 - 96 —

75 — 79 -

___ _

Kompletne w/prawy kuchenne poleca downie 
j r W. HALSKI HATSBEL

ŻELAZA
KRAKÓW
S u k ie n n ic e ,
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O r y g in a ln e

O B U W IE
Karlsbadzkie

N a jn o w s z e  f a s o n y  w io s e n n e  
z  g w a ra n c y ą  z a  r rw a ło ś ć  po  

b a rd z o  n i s k i c h  c e n a ch  
poleca

W. K Ł O S I Ń S K I
Flonyańska 6.

Jedyna specyalna fab ry k a  w m onarchii austr. 
C. k. medal państwowy za znakomite wyroby.

P ierw szv m oraw ski wyrób

ZEGAHÓW WIEŻOWYCH
Fr. M oravus

Berno, Wielki Rynek, 16.
w yrab ia  i dostarcza:

Z egary  wieżowe d la  ko­
ściołów, szkół, zam ków, 
ra tuszów , fabryk itp ., 
zegary  do kontro low a­
n ia  stróżów  nocnych, 
zegary  e lek tryczne w 
najlepszym  w ykonaniu

i pod g w arancyą . 699 t
200 zegarów  wieżowych dostarczono ku  zupeł­
nem u zadow oleniu odbiorców. Kosztorysy g ra tis .

„Okazya w Przemyślu"
W arszta ty  murowane a to: ko­
walski, ślusarski, stolarski, tapicerski, 
ze składami i częściowem urządzeniem, 
oraz z domem murowanym wszystko na 
470 kwadr, sążniach placu, do nabycia 
bardzo tanio — zaraz. Potrzebna na 

to nie wielka gotówka. 522 9 
Wiadomość w Dyrekcyi Towarzystwa 

zaliczkowego rolnego w Przemyślu.

Wyroliy Jarosławskie] Mm
biszkoptów i pierników

niety lko  nie są gorsze od w yrobów  
fab ry k  niem ieckich, w iedeńskich , wę­
g iersk ich , n  nas dotychczas —- mimo 
ty lu  naw oływ ań  o przem yśle k ra jo ­
w ym  —  vv handlach  polecanych i za­
prow adzonych, lecz są stanow­
czo z daleko lepszych naszych 

k ra jow ych  surow ców  w yrabiane. 
P rosim y porów nać nasz w yrób z w y­

robam i fab ry k  p o z a k r a j o w y c h .  
Szanow. Publiczność, in tere su jącą  się 
przem ysłem  krajow ym , prosim y p rzy  
zakupnie  pieczyw  luksusow ych żądać 
w yraźn ie  i stanow czo w yrobów  J a ro ­
sław sk iej fab ryk i biszkoptów  i p ie rn i­
ków  i uw ażać na m arkę ochron. „ulc

401 9 O

C esarsk . i król. nadw . dostaw ca

K E I R Iz a c a

210 10 13
w oryginalnych paczkach. 

C enn iK i z a  d arm o  i  o p ła tn ie .

i  -  ^  w  Mk U J  C j - A - M a ń n i t s c h ,
J  ^  M  M  W  ( 'O Ł O M B O  (C e y lo u )  i

WIEDEŃ, IV., Paulanergasse 10W y s y łk a  n a  p r o w in c y ę .

Najświetniejsze skutki
wydają  wyrabiane pod nadzorem powag lekarskich niżej wymienione p r z e tw o r y , które pod względem swych konserwujących własnpści i wspaniałego na tu ra lnego  zapachu. ..równego

sWnÓKym fiołkom" są niedoścignione.

s
AV0N P A R fU M fR fM E P O U D R E j

i / l  U LIi/!U LAIT DE VIOLETTES 

PER ST. K.1.50
LflIT DE VIOLETTES '

PER ST. K .4.50
AU LflIT DE YIOLETTES 

i PER ST. K . 2 - P -

« LflIT DB VIOLEITES 1f ̂ OCIfTE HYGIENIOUE 
PER ST. K. 2 .5 0  i  C t n ™ A * Bf s .

Dostać można we wszystkich składach perfum, drogueryaoh. aptekach i u fryzyerów! Hurtownie: E . J a k o b lj e v io h , W ie d e ń  I , S p ie ^ e lg a a s e  N r. 8 .

nasiona
są słynne 

i
nieprześcignione.

P odręczn ik  o 160  stro­
n a c h , zaw iera jący  wska­
zów ki up raw y  nosiou wa­
rzyw nych  i kw iafow ydl, 
dołącza się do każdego 

zam ów ienia darm o.

K o r e s p o n d e n c y a
p o ls k a .  663 6 34

Stanisław Gurgul w Krakowie.

Ad x»esy
w szelkich  stanów  i k ra jów  do p rzesy łan ia  
o fert celem  zaw arc ia  stosunków  handlow ych 
(z g w a ran c y ą  po rta) w I n te r n a t .  A d r e s s e n -  
B n r e a n  J o s e f  R o a e n z w e lg  & S c h n ę  in  
W it n .  I ., B a o k e r s tr a a s e  N r . 3 . In te ru rb . 
T elefon  8165. P ro sp ek ta  franco. 385 13 20

SKŁAD m a s z y m
E. Priiwera w Krakowie

poleca: 653 2 3
o ry g in a ln e  dw u i trzyskibow e pługi, a także  
ze z n a ć  n ikam i do k a r to f l i , oraz k n lty w ato ry  
od 5 do 11 rad lić , z fab ryk i Schiitz & B ethke;

o ry gin a ln e  p ług i Sacka z P lag w itz ; 
o rygin aln e brony do orki do łą k  Laackegoą 

a także  sprężynow e am erykańsk ie ; 
o ry gin a ln e  siew nik i S ack a , Siidersleben 

i P ra tzn e ra ; 
o ry g in a ln e  g a rn itu ry  a m e ry k ań sk ie , sk ła ­
d a jące  s ir  z g ra b ia ik i, siew uika do koniczyny 

i s iew nika  do w apna i naw ozu, 
o ry g in a ln e  k o s ia rk i, żn iw ia rk i i w iązank i 

M. C erm icka i W a lte ra  A. W ooda; 
o ry g in a ln e  siew nik i dc koniczyny, am ery­

kańsk ie , znakom ite j konstrnkcyi; 
o ry g in a ln e  m aszyny  francusk ie  do w ylęgania  
drobin itp , — po na ju m iark o w ań szy ch  cenach.

Pierze gęsie!
nowe niedarte: Va klg. szarego et. 15

Va „ białego „ 30
nowe darte: ‘ /a » szarego ,, 35

Va „ białego „ 50
przesyła począwszy od 5 klg. i wyżej 
za pobraniem pocztowem 479 6 52

J. Haldek
w  F B A D Z E ,  u l .  T y ń s k a  Ł . 1 7 .

I

Za pośrednictwem  każdej księgarni nabyć 
m ożna dziełko radcy  san ita rn eg o  d ra  M ul­

lera , tra k tu ją c e  o
nadwątlonym  system ie nerwo­

w ym  i płciow ym .
Dziełko to, odznaczone nagrodą p ieniężną, 

pojaw iło się w 30 w ydaniu .
P rzesyłka w kopercie za 60 ct. w zna 

czkach listow ych. 417 7 52

Curt Rober, Brunszwig.

Wszelkie gatunki nawozów sztucznych:
S uperfosfaty , M ąkę kościaną parow aną i p re p a ro w a n ą , S aletrę  chilijską 
S ia rkan  am onow y i po tasu  i t . d. —  dalej F o s f o r a n  W dpuOW y (wapne

pastew ne)

poleca po najniższych cenach
arcyksiążęca Fabryka kleju, spodyum, mąki kuścianej 

i kwasu siarkowego w Żywcu. 456 6 12

DLA MAJĄCYCH 
DOLEGLIWOŚCI ŻOŁĄDKOWE I

W siy itk iiii  tym, k tó r iy  p r ie z  zaziębienie lu b  przepełn ienie żołądka, przez 
spożywanie niezdrow ych, tru d n y ch  do straw ien ia , zby t gorących lub zb y t zi­
m nych potraw , alboteż przez n ie jednosta jny  try b  życia n abaw ili się dolegli- 
wości żołądkowych, ja k :
nieżyt żołądka, kurcze żołądka, bóle w żołądku, trudne trawienie

lub zaflegmienie, 
polecą s ir n in ie jszem  dobry środek domowy, którego w yborne leozaloze dz ia ­
łanie ju ż  od w iciu  l a t  je s t  stw ierdzonem . Jeą t nim znany

ś ro d e k  tra w ie n ie  p rzy s p ie s z a ją c y  i  k r e w  czyszczący ,

Huberta Ullricha wino ziołowe.
To wino ziołowe sporządzone jest z ziói wybornych za lecznicze 
uznanych i z dobrego wina, wzmacnia i ożywia organizm trawienia 
człowieka, nie będąc śroakiem rozwalniającym. —  Wino ziołowi 
usuwa z naczyń krwionośnych przeszkody, oczyszcza krew z wszel­
kich zepsutych, choroby wywołujących, cząstek i wpływa dodatnio 

na tworzenie się świeżej zdrowej krwi.
Przez użycie w porę w ina ziołowego najczęściej jnż w zarodka t  w a  się 

dolegliwości żołądkowe. N ależałoby przeto dać m u pierw szeństw o przeu m m m i 
ostrem i, gryzącem  u zdrowie n a rusza jącem i środkam i. Oznaki, jak: Boi płowy, 
odbijanie się, zgaga, wzdęcie, nudności z wymiotami, które przy chronicznych, 
^zastarzałych) dolegl‘wościach żołądkowych w ystępu ją  tem  gwałtowniej, zni­
kają często już po kilkarazow em  ‘piciu tego w ina

7 Ó ł i i « n i * r l - 7 0 n i o  1 i e£° n ieprzyjem ne następstw : jak ociężałość,
L d l W b l  U A o l l l O  koli bicie serca , bezsenność, jak o też  za trzy m a­

nie się k rw i w w ątrobie, śledzionie i w system ie je l i t  (dolegliwości hemoroi- 
dalne) u s tę p u ją  przez wino ziołowe szybko a łagodnie. Wino ziołowe zapobiega 
niestraw ności, w zm acnia  i podnieca system  traw ien ia  i w  ła tw y  sposób usuw a 
z żołądka i je iii w szelkie n iezdatne  cząstki.

Chudy, blady wygląd, niedokrewność, opa-
H n i n n i a  7 0  c i i  SIV najczęściej sku tk iem  złego traw ien ia , n iedosta te- 
u n i e u t ;  2t3 O  I ł  cznego tw orzen ia  się k rw i i chorobliwego s ta n u  w ą­
troby.^N ie m ając  apetytu, wśród nerwowego rozstroju i zadumy, jak o też  wśród 
częstego bólu głowy, bezsennych nocy, częste dogoryw ają powoli tak ie  osoby. 
M ir  Wino ziołowe daje osłabionemu ciału świeży impuls. M IT  W ino ziołowe 
podnieca ap e ty t, w pływ a dodam io n a  trawdenie i udżyw ianie się, puóudza 
siln ie  w ym ianę m ate ry j, przyspiesza tw orzenie Krwi. u spokaja  rozdarżnione 
nerw y i da je  na nowo chęć do życia; dowodzą tego liczne u zn an ia  podziękow ania.

Wina ziołowego m ożna dostać we flaszkach po 3 korony I 4  korony 
w A u s t r o - W ę g r z e c h ,  w aptekach : w Krakow ie, Podgórzu, Zw ierzyńcu, W ieliczce, 
N iepołom icach, Dobczycach, Rabce. Myślenicach. Bochni, W iśniczu, Brzesku, 
Tarm wie, Zatorze, Krzeszow icach. Chrzanowie, Jaw i rzn ie , Oświęcimie, Wado­
wicach, Andrychowie, K ętach, I.ipniku, Makowie, Suchy, Jordanowie, Żywcu 
Zabłociu, Nowym Sączu, Biały, B ielsku itd .

W Królestwie Polskiem we flaszaach  po I rublu i pc I rublu 90  kop ■ 
w aptekach: w Proszowicach, Słom nikach, Skale, Koszycach, M iechowie, O lku­
szu, Sławkowie, Sosnowicach, Będzinie, W olbrom ie, D ziałoszycach, Skalbm ie­
rzu, W iślicy. Busku, Pińczowie, W odzisław iu, Nowym K orczynie, s to p n icy  itd

W Państwie Niemieckiem we flaszkach po i m crce 25 fen. i po I m arce 
75 fen w ap tekach : w Mysłowicach, Brzezince, A ltberun ie, Ilgchaw ie, S*dpini 
cach, K atow icach, Mikołowie, Pszczynie, H ucie K rólew skiej, Si( m ianow ica„h 
H ncie A ntoniny, Św iętochowicach, R osberga, L ipin ie, Szarle ju , Nlem, P iekarach , 
B ytom iu i td ' — jakoteż  we w szysta ich  m niejszych i w iększych m iejscow o­
ściach  A ustro-W ęgier, Rosy i i Niemiec w ip tek ach.

W ysyła  tak że  apteka E. Hellera, Kraków ul. Grodzka L. 22, począwszy od 
3 flaszek wino ziołowe po oryg inalnych cenach do w scystk ieh  miejscowości 
A ustro -W ęgier.

0 g r  Ostrzega się przed naśladownictwamfl T H  
Żądać wyraźnie wina ziołowego M T  Huberta Ullricha.

Moje wino ziołowe n ie  je s t  żadnym  środkiem  ta je m n y m , jego części sk ła ­
dowe są  n a s tę p u ją c e ; wino M alaga 450.0, sp .ry tu s  w inny 100.0, g lice ry n a  100.0, 
wino czerwone 240.0, sok jarzębiow y 150.0, sok czereśniow y 220.0. koper włoski, 
anyż, korzeń heienium , am erykańsk i silny  korzeń, korzeń goryczkowy, korzeń 
ta ta rak o w y  po 10.0 Te sk ład n ik i są  zm ieszane. (

Nauki śpiewu artystycznego
w osobnych godzinach i kursach, teoretycznego wykształcenia w muzyce kon­
certowej i operowej, udziela w języku niemieckim z bardzo dobrym wynikiem 

I Ł .  Ł ł .  S t a u d i g l ,  rządowo egzaminowany śpiewak.
585 2 o W i e d e ń ,  I . ,  K r i i g e r s t r a s N e  N r .  S .

1A P T 0 L I N A
p r z e c i w  w y p a d a n i u  i  n a  p o r o s t  w ł o s ó w .  —  C e n a  2  k o r o n y .

I l i i t £ L t o w i e z 9
K raków , Sukiennice N r 20 — Lwów, ul. S y k stu sk a  Nr 25 i ul. H a licka  N r 1 1 — 

Przem yśl, ul. F ran c iszk ań sk a  Nr 24. 66 12 O

Płaszowska parowa 
Fabryka dachówek i cegieł

Stow arzyszenie za re jestr. z ograniczoną poręką,

(Biuro w Krakowie, ul. św. Gertrudy L. 8)
p o le c a :

dachówki t ł o c z o n e  i c i ą g n i ę t e ,  
w kolorze czerwonym lub czarnym; 

rurki drenowe różnej w elkości.
Dostawy dachówek obejmuje dla w y­

gody P. T. Odbiorców wraz z kryciem.
C enniki i próbki w y sy ła  bezpłatnie.
O liczne zam ów ienia uprasza

179 3 24 Z a n z ą d .

Od dawna uznany dycletyczno .kosir. s- ^ 'p V \  Y, \ f t ' ~  ..
tyczny $ ro dek (w ci c -J ^ ra n w J  nu v,zm '})
nionia islcżeniescie^fl^mgien iinit śni Y H y ■ "C—r  . -, ' - t

fcJD

u ź yW a n y  ze  s k u tk ie m  p r z e s  tu rysłó W . 
k o l a r z y  i  j e ź d ź c ó w  na rfzmocm/ome # 
o d n o w ie n ie  s i l  p o  W ie lk ic h  p o d ró ż a c h .

;  C E N A  V i F L A S Z K I  K  2 ._ V a  F L A S Z  K I  H  1 . 2 0 .

‘Pronzdyiny do nabycia ivc msyyslfycłi apiccach 
c.lÓwwy s k ł a d
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WIELKI KRACH!
N o w j J o r k  i  L o n d y n  do tknęły  także  s ta ły  ląd europejsk i i w ie lka  fabryks 

towarów sreb rnych  zo sta ła  spow odowaną do sprzedan ia  całego nowego zapasu  za 
V m ałe w ynagrodzenie s ił roboczych Mam pełnom ocnictw o do w ykonania  tego pule- 
\ c e n i ą  i w ysyłam  każdem n ty lko  za 6 z łr . 60  c t. n astęp u jące  przedm ioty: 

icj 6 bardzo dobrych no ży  s to ło w y c h  o praw dziw ie ang ie lsk ich  ostrzach,
W 8 am eryk. p a te n t, s r e b rn y c h  w id e lcó w  jednolitych ,

6 S  „ ły żek ,
„ „ „ ły żeczek  do k aw y ,

1 r ch o ch lę ,
1 „ „ „ c h o ch e lk ę  do m le k a ,
6 ang ielsk ich  sp o d eczk ó w  V ic to r ia ,
2 efektow ne l ic h ta r z e  s to ło w e ,
1 s i tk o  do  h e rb a ty ,
1 bardzo piękno s i tk o  do  c u k rn ,_____________

J42 6 0

Korkowe dywany pod stoły jadalne. 
Korkowe chodniki.
Korkowe dywaniki przed umywalnie.

Sp ecyalny 
fabry czny

s k ł a d JHOLEU

42  przedm ioty  ty lko  6 z łr . 60  c t.
W szystk ie  w ym ienione przedm ioty  w liczbie 42  kosztow ały  daw niej 40 złr. 

a te raz  m ożna je  nabyć za  ta k  drobną kw otę 6 z łr . 6 0  c t. — A m erykańsk ie  p a ­
ten tow ane  srebro je s t  m etalem  na  w skroś białym , p i2;ez 25 la t  ja k  praw dziw e sre­
bro w yglądającym , za co się ręczy. Na dowód, że ogłoszenie to n ie  polega

na źadnem krętactwie,
obow iązuję się publicznie każdem n, komn się tow ar n ie spodoba, zwrócić pien dze 
bez jakichkolw ii k  trudności. Pow iuien wiec każdy skorzystać  z ta k  dobrej s ob- 
ności i spraw ić sobie ten  w s p a n ia ły  g a r n i tu r ,  k tó ry  szczególniej nad a je  się

wspaniały podarek ślubny i okolicznościowy,
tudzież  d la  k a żd e g o  lep sze g o  g o sp o d a rs tw a . — Nabyć m ożna ty lk o  n firm y

A .  H I  R S C H B E R G S 8 
E x p o r th a u s  v o n  a m e r ik . P a t e n t s i lb e r w a a r e n

Wien, II., Rembrandstrasse 191II.—  Telefon Nr. 14597.
W ysyłk i na  prow incyę za zaliczką lnb po o trzym an iu  należytości.

P ro sze k  do c zy szc ze n ia  10 c t.
P ra w d z iw e  ty lk o  ze z n a k ie m  j a k  ob o k  (kruszec bygieniczny). A  -  '

Wyciąg z fistów uznania: 389 7 o
P ań sk ą  posyłkę o trzym ałam  i jestem  z niej tak  zadowoleną, że po- •L d k "

syłam  dalsze zam ów ienie. K raków  21 ma^a 1899 Ks. Amalia C zetwertyńska.
Z nadesłanego tow aru  bardzo jes tem  zadowolona.

K rystynopol, G alicya. S iostra Joanna, przełóż. Tow N. P. Maryi.
Z p rzysłanej zastaw y  jestem  bardzo zadowolony i proszę o now ą posyłkę. 

Lubaczów , G alicya. Babic, k ap itan .

CERAT
CXXXXXXXXXXXXXXXXXXX3rXXX3

Kraków, 
Szewska 1

O s ta tn ia  N o w o ś ć !
N a k ł a d e m  S a lo nu  M a l a r z y  p o l s k i c h  

w  K r a k o w i e  w ysz ł a

Serya praw lz. a rtyst. K art pocztuwyck
A<lant M irk ich  iżrz

DZIADY
s k ł a d a j ą c a  się z 15 z d j ę ć  z z a s zcz y t ,  
z n a n e g o  Z a k ł .  f o t og ra f i c zn e go  S e h a l d a  

° i ,j rg l i . a l i i , v i i i  t e L n i e . i i .

Aa n a d e s ł a n i e m  1 kor .  BO h. w y s y ł a  
f r a n c o  Henryk Frist w Krakowie, 
ul. Floryańska rt-, 39. om; -j i>

RUDOLF LAKW AJ
T A P I C E R

o t w a r ł  swą pracownię w Krakowie 
przy ul. Mikołajskiej L. 13.

Poleca się łaskawym względom Szan.
Publiczności. 387 5 ]0 

1 0 j T  C e n y  k o n k u r e n c y j n e .  ~ | | f

W  »  J  t i H  ru ty n o w a n y , obzuajm iony 
we w szelkich ga łęziach  go­

spodarstw a. posiadający  20 - le tn ią  p rak ty k ę  i 
chlubne rek o m en d ac je , żonaty, poszukuje od 
1 k w ie tn ia  m iejsca lub dzierżaw y. Zgłoszenia 
pod H . K . poste re s tan te  D ęb io a . 688 2 3

l i ś c i e  do w ie ń « ń w , p a lm y  i t r a w y  
z a su sz , m e  oraz wszelkie przybory do 

kwiatów poleca 854 4 12

H. Kretschmer
iv K ra k o w ie , R y n e k  g ł. L .  lU .

Suszone ?r«yby
bardzo dobre, drobne i b ia łe , z poręczeniem  
czyste. 1 klg. za złr. 2'40, w ysyła za zaliczką 
Antonina K o s t e l e c k ń  w Svratouchu ć. 175, 

p. S v ra tka  ( C z e c h  y) .  7 0 i 2 4

'p r z e s t r z e n i  RabkaZakopane
tuż przy dworcu kol.: H  i l l a  o 8 ubik., 
czynsz stały 8 0 0  koron, do sprzedania, 
zamiany lub odstąpienia za rentę doży­
w otnią.— Plan ruożE 4 przejrzeć w Alt- 
H anistrnci/i .,N oirc j R e fo r iH y“, która też 
przyjmuje zgłoszenia pod C84. 684 2 8

Dla palących!
piękne f a jk i  z drzew a, fladrow e, z cybuchem  
i tre s tk ą , po 1 złr., 1 złr. 50 ct. i 1 złr. 80 ct., 
w ysyła za za liczk a  Antonina K o s t e l e c k a  ve 
S vra t m chu ć. 175, p. SvratKa, Czechy. 702 2 4

Za rz sd  szkółek
w

leśnycl i ogroiowycli
obszaru dworskiego kC orow na poczta 
B o c h n i a ,  polec* do k a ltn r -wiosen­
nych : Sadzonki leSne UrZewka pu ł­
kowe. Krzewy ozdobDe i Rośliny na 
żywe płoty, po cenach najniższych. 

Katalogi opłatnie. 568 4 5

PATENTY
wyjednywa inżynier ‘472 19 59 

M .  G e l b h a u s ,
przez w ładzę au t. i zdprz. rzeczni! pa t., 

w  W ie d n iu , L , G rab en  29 a .

TRAWA MIODOWA
,'H o lcus la ,ta tu ś )  

w łasnego zbioru, z obszaru dworskiego B w rw .  
w u a. nasienie  św ieże i pewne na  g ru n ta  su­
che lub m o k re , znpełn ie lich®, na  p astw isk a  
w yborna ro ś l in a , raz zasiane trw a  k ilka  la t. 
. ( e d e n  k o r z e c  w raz z workiem  kosztu je  
4  z ł r . ,  przy zakupnie  nara® ^  k o r c y  dodaje 
sie korzec b ezp łatn ie : na  w agę 1qq klgr. 32 
złr. w raz z w ołkam i. Zam ówlena u sk u teczn ia  
.1. B u l s i e w i c z  w B ocb***- 567 4 5

W kojarze^u małżeństw
pośredniczy dla p*ń i Panów każdego 
wyznania, każdej najodowości i wszel­
kich zawodów, w sposób poważny i de­
likatny —  p r z e s t r z a le  najściślejszej 
dyskrecyi —  afl«n®ya handlowa Kleina 
w Wiedniu, V., Wehrgasse U. 593 |  J

ANTONI SCHULZ
w KRAKÓW^®' «hoa bzewaL* L. id, 

poleca swe d o b r e  i n a t u r a l n e

Oedenburskie Wina
białe P° '?  ®t. i 1 złr. bu te lk a ,
czerwone P° ■ 60 ct. i 1 złr. bu telka .

W  t> e o * b * o h  z h a o z m e  r a n i e j .
635 4 io

Kojarzenia małżeństw.
Jestem  ®łe.^°tą po w laście lu  t a r ta k u ,  liczę 

l a t  23, reRf k a to l.. m am  120.000 koron go­
tów ką . DPr(|cz ciotki w podeszłym w ieku, nie 
m am  żadnych krew nych. R adab.rm  poślubni 
zacnegę “ ^^czyznę : przem ysłow ca , kupca,
w łaściciela  dóbr l nb urzędnika. — Z głoszenia 
w języku niem ieckim  (n ie anonim y pod „ D o-  
n » °  -P W le11 przy jm uje; ,.P a tria " , Budapeszt, 
fsen g ery  utea 72. 709 2 2

FUnMEM1
d z ia ła j?  uask ń re  nadąjąc

U B I D U  y 1 IIP m m i u u m i  I a- y m p -

WWKZNr WTRÓB r

LLUG

Ceratotre serwety ceraty gładkie 
gobelinowe do oLi.ania mebli, cera­
towe fartuszLi dla pań i dzieci, prze­

ścieradła gumowe i K i ,



N O W A  R E F O R M A . Nr. 57 b
Niedziela, 9 Marca 1902.

W e wszystkich księgarniach sprze­
dają dzieła pedagogiczne Reassnera 
prędkiej i najłatwiejszej nauki w l "  
kó tf obcych bez nauczyciela, z obja' 
śnieniem wymowy i kluczem, pod ty ••

Samouczek:
P o l s k o  - N i e m i e c k i  k u rs w s t ę p n y  r ^ szy 

m e n i a r z )  po 18, 38 i 80 ct. Kurs 
90 ct., k u rs I l-g i złr. 2'40. . j  go,
P o l s k o  - F r a n c : ; s h i  kurs 1-szy f  ’ j» o l- 

kurs lT-yi złr. 4 80. —
sk o - F ra n cu sk a  złr. l '8(!- złr. 112 ,

P o ls k o  - A n g ie lsk i kurs I - szy
k u rs I l -g i  złr. D80. - 0 II  &

P o l s k o  - R u s k i  1 - s z y  kurs złr. -  >
k urs złr. 2 'V0. rozmówka'

A m e r y k a o a k i  P r z e w o d n i k  z  ^  35 

m i angielsk iem i 75 ct. 1 «r»a(|
Główny skład w Księgarni Dra 

Miłkowskiego w Krakowie

N A J L E P S Z E  H Y G IE N IC Z N E

Towary Grumow®
do celów  san ita rn y c h

84 ol upolecają

R e i m  i
w Krakowie, Rynek 37, lima A »
C enniki darmo. — W ysyłka W k r e ,

poleca

iukna i  Sieraczki u  litery?’ 
okrycia powoź, i wozkow, 

na bundy i burki.
ajmodniejsze K aiftgf*r , Wr * j„alne 
y r o b u  w ł a s n e g o ,  oraz o

a n g ie l s k i e .  f l a J l e le
io o e , D e r k i ,  F i i o e  d y w a n ó w  • ivszeikie 
s tap io n e , W e ł n ę  do w atow ani n 0

P o d a z e w k i .  Ł. 5,

I k ł k d y L ^ f e f 3’
d la  sprzedaży h u rto w ne] i ____...-----

JUBILER n 
Kraków, Rynek “u

p r z y jm u je  p

w s z e l k i e  r w b ® * 1 

i n a p r a ć '
które wyk?DS k o w a n s z y c h 

po cenach najum|ar
Wielki wybór

PiprścoD ioff fno cli
Y rozmaitych cenach.

(! k .  *p t ‘Z. g a l i c .  a k c y j n e g o

w  K r a k o w i e

■ • rioie 110(1 najkorzyst-
k nu uje i sprzedaj L • w s z e l k i e
n ie . js z e m i_ w a ru n ^  c .ow e>

p a p i e r y
\yyd<rte

W:.,, J 1 „  i 1 'le  W P*!
p rz y jm u j^  

w k ł a d k i  n a  k s i% * « '*  ive p 0
opro lP itow ując  Ul a aa

4  '/2%, ,ci0.
przyjm uje d e p o z y t a  p -

warto
w e do p rzech o w an ia , m , . p 

- -ościoweL ic z k i na papiery
uskutecziiia zlecenia na
lub s p r z e d a  ż  efektów na ‘

krajowych i zagraniczn)c p- —

r ierw s2w i najlepsze źródło do nabywanie m‘od 
i wosku na świece

,  P raw dziw e, za co się ręczy, czyS^ - r e !
ś w i e c e  w o s K °

żółty  i b iały  wosk pszczelny’

lH ló d  r ó ż a n y
w puszkach b laszanych po 5 kg., za .1 kS- fjfccd- 
puszka 30 ct. W yborny MIOb PRASNY w ,e. 
kach szklanych po 50 c t . ; bardzo godn> PY«y- 
■enia d la  m ających cierpi, n ia  piersiowe. • _ 
uełka najm niej 2 słoików po otrzym aniu B 
żytości lub za zaliczką. D la  pp. pszczół»rzP  
kupców oraz piernikarzy polecam bardzo ta  
V.i^d do karmienia pszczół i m iód czysty «  " 
szułkacb p , ho kn . , i w m niejszych BP c S  
140 kg„ jako też  MIÓD PLASTROWY w baryłka0 

po 150 i 500 k ig t. 114 10 J0

r t  W P ń w ^ jf i  za cp si? r ?czy5 kra inska  JA-
ŁOWCOWKA oraz WÓDKĄ NA MIODZIE, l i t r  p

ct. P rzez lekarzy  polecane.

le rzy^D ojenec ,  h a n d la r z  miodu, Lubiana .

. * to  chce
„ 20 pieniędzy?
M iesiec^nip **
łatwoTarohi, 1WOU k o r o n  można 
Przysłaó natLv.CZÓ'vie 1 bez ryzyka- 
O. 51 Bo unast swój adres pod 
. .9I e r k Ul..t " * " e e i i - B u r e a u  d e s

n b e p 8 '  M e n d e l-e t r a s s e  Ł _ a * _ ] ;4  1Q 52

j t a i b o g a c k o o  f l a n d ^  * *  ^

Katolickich Krawców
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**e> ulica FlpryajM*8®1
PO LEC A

jedyny w G&licyi

Gotowych Ubrań
W Y R A B IA N Y C H

praż M M i c h  W c ó ff .
^  f - f ' ! 1?  n a . i p r * y s t ę p n i e j s a e ,  n a  k a ż d o i n  

u b r a n i u  o z n a c z o n e .  W y b ó r  w i e l k i .

U B R A N I A  n a  z a m ó w i e n i e  wedle 
n a  j o o w s z y  c li ż u n ia l i , w ykonuje się pierw szorzędnem  

siłam i fachowymi.

WIELKI SKŁAD
świeżo sprowadzonych

mm  i
©

W  N iedziele  i Ś w ięta  lokal zam knięty.
583 3 4 Z poważaniem

d y r e k c y a .

Kto chce jeść chleb smaczny,
niech zażąda chleba z sierpem z piekarni wiejskiej 
przy ul. Krowoderskiej. Jestto  chleb smaczny, żdrowy, 
a dostać go można przy kaZdej ulicy w sklepach.

W szystkie gatunki chleba z tej piekarni są zna­
czone w ten sposób, że albo wprost na bochenku jest 
wyciśnięty obok umieszczony zn a k , lub też znak ten 
widnieje wyciśnięty na tabliczce z ciasta, znajdującej 
się na bochenku.

Piekarnia wiejska wypieka rozmaite gatunki ch leb ak a  między in- 
nemi także chleb tak zwany wiejski, na sposób morawski. 553 5 7

Z poważaniem Z A llZ Ą D  P I E K A R N I  W I E J S K I E J .

GUWERNANTKI
nau czy cie lk i guw ernerzy craz bony Francuzki, 
N iem ki i wychowawczynie freblanki różnej na ­
rodowości — są ao um ieszczenia przez B iuro  
n a u c z y c ie ls k ie  S te fa n ii Ł a p s zó w  z T re m b e c k ic h  
Z w illin g  w  K ra k o w ie , u lic a  sw . Jana N r. 2 , rog  

Rynku g łow nego. 4fao b 52

mm  NIEZAWODNA
o trzym Uj e się przez użycie M y d ł a  g j l io e ry -  
n o « r o - b e n ,  e to s o w e g o  J .  W iś n i e w s k i e g o ,
k tó re  usuw a piegi, H « ai e ’ " W Y  \ w8zelkie

w y rz u ty , czyniąc płeć piękną, białą .

S k ład y  w K r » ' ;» * l»  Ł  W iśniew ski, skład 
ap teczny , u l. Stradom 7; w B o c h n i  Jan  Mi 
°h n ik  Ś o g u e r ja ;  we L w o w i e  F rid rich  B eaj 
c°ck  ul. H etm ańska 4 -  f  powodu licznych 
podrabiau uprat. * ^  w yraźnie żądać „M ydła 
Jakóba W iśniewskie to , m ag istra  farm acyi. 

48 21 O

J a  niżej podpisany, H enry  de M a u d u it , oświadczam  i stw ierdzam  własnoręcznym 
podpisem, że bibułka cygaretow a z m arką:

II
II L e  G r i f f o n

jest prawdziwym wyrobem francuskim.
T a powszechnie znana bibułka, j$ t, z powodu wysoko odznaczających się własności 

k tó rych  żaden fra n c u sk i, albo inne w yroby, w tak im  stopniu  nie posiadają —  nadei ce­
n iona; każdą bibułkę m ożna bardzo łatw o rozpoznać o tej charakterystycznej „ M a r c e -
G - r i f f o n .“

K ażda bibułka z tą  m arką  jest wyrobem mojej fabryki w Kerisole po- Quimnerle 
(F in js te re )  we E rancy i i w ysyła się od czasu istn ien ia  tej m arki t. j. od 15 ’ai (styczeń 
188H i . )  w y ł ą c z n i e  f i r m i e :

Jac. Scbnabl dc Gomp.
Oświadczenie to złożone w Kerisole zgodne jest zupełnie z prawdą.

D nia 12 grudnia 1 9 0 0  r. H e W  y  d e  M ą u d u i t  m. p.

Vu pour legalisation de la signature de Mr. Henry de Mauduit apposće ci - dessus.
Quimperlć, le 12. Dćcembre 1900.'

Le M aire:
R ic h a r d  m. p.

Vu par nous, P refect du E inistere pom- lćgalisation de la signacure de M. Richard. 
Maire de Quimperle.

Quimperlć, le 17. Decembre 1900.
P o u r le P r ś f e c t : ,

Le Secretaire Gćnóral dćlegne 
M enard  m. p.

Vu pour legalisation de la signature de M. M enard, Secretaire gćnćral.
Paris, 1p, Ig. Decembre 1900.

P our le M in istre  de 1’I n te r ie u r : 4 .
pr. le chef du bureau du secretairai delegue

E .  K h s s o I  m  p.
Tm ministre des affaires ćtrangćres certifie veritable la signature de 1 Kussol.

P o u r le M in is tre .
pr. le chef du bureau dćlóguó 

E. K o rp e l  m. p.
Vu pour lćgalisation de la signature du ministere franęais des affaires ćtrangeres 

apposee ci - contrę.
Paris, le 19. Dćcembre 1900.

P o u r LA m hasade d’A utriche-H ongrie .
5H4 2 io C zern in  m. p.

I

12 ciągnień rocznie,
g ł .  wygr.. K. 100.000, 90.000, 70.000, frk. 80.000
C iągnienie dn ia:

2 J
13 stycznia.
13 m aja.
13 września.
15 maja.
1 5 listopada.

15 lut egu,
1 o m aj a.
15 sierpnia.
15 listopada.

5 styczn ia.
o m aja.
:> w rześnia.

p rzed staw ia  n as tęp u jąca  po lecen ia  godna grupa  losów . Główna w ygrana:
Frnk. BO.Oon

los serbski na 100 frank. nom. wart. 80.000
80.000

Węgierski los hipoteczny udział gry 

Los kredytowy ziemski udział gry II. E.

Los kredytowy ziemski udział gry II. E.

K u r . 7 0 .0 UU
7 0 . 0 0 0

K o r . 9 0 .0 C 0
9 0 .0 0 0
9 0 .0 0 0

r 9 0 .0 U0

K o r . i oo.ooo
1 0 0 .0 U0

i? 1 0 0 .0 0 0

odstępuję tę grupę losów za zap ła tą  podług dziennego kursu  (fj. ikoło kor. 217 j 
lub na 29 rat miesięcznych po 9 koron *■)

N atychm iastow e i w y łączne  p raw o g ry  po zap łacen iu  le j  i 2ej r a ty  w p rost u m nie.
K ąty  te proszę nadesłać przekazem  pocztowym . a ja  uatychm iast poślę podług ustaw y

w ystaw iony dokum ent ^przedaży.
Dalsze sp ła ty  następ u ją  w tenczas bezp łatn ie  przez pocztową c. k. kasę oszczędności.

EDWAKd  URBAN, Dom bankowy. Berno,
O ro b B C r P l a t z  N r .  2 5 , w e  w ł a s n y m  d o m u .

R zete lnych  agentów  po trzeb u ję  w szędzie. Ceny bardzo  n isk ie , p row izya w ysoka.

*VtiPrzy każdorazow ej zm ianie knrsu , oznacza się cenę na jn iższą . H92 1 10

n a jw y ż s z e  o d z n a o z e n la .  
(0  z ło ty o h  m e d a li.rI ZYGMUNT FLUSS

s pierw szorzędny zakład 
parow ej fa rb iarn i,

chemiczna 
'  PRA LN IA
u b io r ó w ,  s u k ie n  i  m a te r y j  p v .  

w s z e lk ie g o  ro d z a jia  u n l f o r -  f  
m ó w  i t .  d . w  s ta n ie  o a ły m  J f  

i  p o p .ru ty m .

Fabryka: Berno, Zede 38.
W t o c n o  w  K r a k o w i e  t y l k o  p r z y  u l .  s w .  K r z y ż a  p o d  L .  7,
W I d O l i c  I I I I C .  w e  L w o w i e  t y l k o  p r z y  u l .  S y k s t u s k i e j  p o d  L .  2 6 .

Zairiówienia z prowincyi wykonuje się skrupulatnie. 898 1 10 
W obec nadużyć proszę dokładnie uważać na mój adres.

•  H e r b a t a  z  B r o d ó w !  *

•  H e r b a t a  z  B r o d ó w !  •

Od dawien dawna ze swej dobroci i zapaohu znaną prawdziwą

HERBAT! ROSYJSKA
zbioru majowego, poleca h a n d e l

W. Adamowicza
II w  B r o d a o h  n a  pogranicza rosyjskiem . 19 O

1 f unt  ,,Familijnej“ bardzo d o b r e j ............................... złr. 1.40
1 fu n t „Meiange de Moskau“ w oryg. opak., najlepszej 2.50 
1 funt  „Imperial*1 cesarskiej, w o r\g in a ln em  opakow aniu 3.50 
1 funt  „Okruchów11 z najlepszych herbat kw iatow ych . 120  
Kawa Cuylon znakom ita, franco 5 k i l o ............................... 9 —

Łoterya » podróż.
<>łównjdi wjgrany c* 11 .50. Ołów nt> en w,vftranj <*li

Podróże d la  p rzy jem nośc i z ca lem  b ^ zp la tn em  u trzy m an iem . 

Pobocznych wygranych 20.000 Pobocznych wygranych
Tylko podróże dla przyjemności.

1 G ł ó w n a  w y g ra li;* .:

podróż naokoło ziemi
z calem bezpłatnym utrzymaniem.

Los 2 korony Los.
C i ą g n i e n i e  n i e o d w o ł a l n i e  1 5  l i p c t t  1 9 0 2  v .

Nabyć można w każdem biurze podróży, w kantorach 
wymiany, kolekturach loteryjnych i w trafikach,

P o s z u k u je  się w ła ś c ic ie l i  liandli i t r a f ik a u t ó w  ja k o  o d p r z e d a ją c y c h  
za p r o w i z / ą .  —  P r o s p e k ty  za darm o. 434 a 19

Główna sprzedaż: Wiedeń, I., W ipplingerstr. 29.
' W W T rygrane loteryi na podróż kupuje się za opustem 10

In4 R eise-B ureau S ch en k er d  Co„ W ien, I„  S ch o tten riu g  3 u. K o h lm ark t 1.

Lahusena tran watrobiany
1 , . . n i  .. . . .  

Przeciw g r u c z o ło m ,  z o l  z o m , a n g i e l s k .  o h o r o b i e ,  n i e d o k r e w n o ś o i .  w y s y p o e  
& o le g l łw o ś o io m  g a r d ł a  ł p ł u o ,  z .a » ta r z a ł e m u  k a s z l o w i ,  dla słabowitych i bladych 
dzieci polecam napow ret swój ulubiony, szeroko i daleko znany, przez lekarzy często zapisywsiny

z jodkiem
. »  żelaza.

Przez dodatek jod u zęlaza najlepszy i najskuteczniejszy tran  P-zewyższa siłą leczniczą 
w s z y s t k i e  podobne n j t .w o n  i leki. Smak m a szczególnie wyborny i łag o d n i, dlatego

?.aZ‘VW, ^ a‘ "tłwilzi. juk s ta rzy , i łatwo go traw ia . W  Dstatnim  roku zużyto go
6 0 0 0 0  flaszek co je s t najlepszym  dowodem jego dobroci i u lubienia. W iele pośw iadczeń 
lekarskich i podziekaw au. L ena 3 korony. Prawdziwy tylko z f ir m ą  fabrykanta  aptekarza 
L & h u sfen s w Bremie. Zawsze śwież* na składzie 53 13 13

J sto tn ie  p raw dziw y maj a  ty lk o  n astęp u jące  ap tek i: w K r a k o w i e  apteka pod Murzynem, 
ul. K rakow ska; ap teka K. W iszniewskiego, ul. Flory miska: apteka pod Złotą Głową, R ynek gł. 13: 
apteka K. Jahra, ul. K rakow sku; apteka Eug. Hellera, ul. Grodzka; w J a ś l e  apteka R. Paleha.

1 3  O  K  A N  A D Y

przeprawia
jakoteż do innych zamorskich krajów

^ - ® - « T T A N T E « J  powszechnie znana firma

B. Rarlsberg, Hamburg, Ferdinandstr. 15.
r  Nim kto kupi kartę  okrętową, niecli porówna moje ceny z cenami 

agentów okrętow ych! W(l 2 &

BARDZO WAŻNE!
Zaw iadam iam  P . T . Publiczność, iż otw orzyłem  w  K rakow ie, prz3” ul. G-rodzkiej 1. 26  
m agazyn  ubiorów m ęskich  i dla dzieci. P rzy jm uję  w szelkie zam ów ienia w zakresie 
kraw ieckim , jak  na uniform y dla P. P . "urzędników i ubrania dia ^studentów  i w ykonuję w k ró ­
tkim  czasie, ściśle podług przepisanych wzorów. M am na składzie najlepsze su k n a . Z pow ażaniem

T .  B L E C H E I S E N



fi Nr  57. N O W A  R E F O R M A . Niedziela, 9 Marca 1902.

Kupię bilard
u żyw any , ale w dobrym  stanie. —  
Z głoszenie: Kraków, ul. Czysta 12, 

parter na prawo. 717

BONY N IE M K I
rodow ite , z kraw iecczyzną,,

01 az  w szelK ą słu żb ę  ż e ń sk ą  i m ęsk ą  
ty lk o  z d o b rem i po lecen iam i- po leca  

i u m ieszcza  715 1 3 
Koncessyon. Biuro wywiadowcze I Kantor Stug, 

Kraków, ul. F loryańska Nr. 43.
Biuro m a do polecenia kilku zuolnych kucharzy

Q r . ; ' 7 ń i l a m v  hurtownie cały za- 
O j J I  i C U d l l i y  p as , znajdujących
się w Krakowie na głównym składzie,
naszych wydawnictw.

Zgłoszenia przyjmuje Administracya
„Nowej Reformy* pod znakiem: „ D la
k s te g a rn i Teodora P aprockiego  i 
w W arszm cit:. ’• 720 1 2

Majątki wielkie i mniej, foiwarki
do zamiany i sprzedaży; 

między innemi: majątek bardzo piękny
1 dobry, niedaleko st. kol., z pięk. willą, 
przeszło 1000 mrg. w 2 folwarkach we 
własnej administracyi. do sprzedania.—
2 majątki bardzo dobre blisko Krakowa 
do sprzedania lub zamiany na kamienicę.

Dzierżawy 700 m. we wsch. Galicyi, 
200 m. w zachód, i kilka innycli.

Realności rentowne z małemi dopła­
tami; realność składająca się z 2 domów 
i ogrodu, narożna przy dwóch ulicach, 
tanio do nabycia. 716 1 4

Rządców z kaucyami, leśniczych itp. 
polaca Biuro komis, inform. dla rolni 
ctwa, handlu i przemysłu Wł Jawor­
skiego, kranów, nl. Grodzka L. 30.

Wina węgierskie
. 6 butel. zł. 2‘— 

2-50 
3  -

Hegyalajskie stołowe
„ panskie . . .  6 „
„ prim a pai_skie 6 „

Sam orodne starsze z winnic
m a g n a c k ic h ...................6 „

Stary Z ie le n ia k ...............o „
Hegyalay-Cabinet specyalne 6 „
Tokajskie ł a g o d n e ............ 6 „
Tokajskie z r. 1889 wytrawne

lub s ł o d k i e ...................6 „
M a ś la c z ............................... 6 „
V illanyer czerwone . . . .  6 „
O i n e r ................................... 6 „
E rlauer s t a r s z e ...............6 „

.. W ie lk i w ybór w sze lk ich  
-  win w ęg ie rsk ich . ' ' '

Z a n a t u r a l n o ś ć  m oich w in ręczę każdem u
odbiorcy n iety lko  zap ew n ien iem , ale  zupełnie 

' p raw nem  zobow iązaniem . 718 1 6

M A U R Y C Y  W E IN D L IN G .
Kraków, ul. Floryańskn 25.

Ceny rozum ie się bez szkła. C ennik  n a  żądanie.

U l i c a  G n o d z k u  1 .  9 .
NOWOSC! 652

F O T O - P L A S T I K O N
pod n o w ą  s ta ­
ranną  d y rek ry ą  

Otwarte 
c o d z i e n n i e  od 
lOej rano do 9ej 

wieczór.

Obrazy i oświe­
tlenie w zupełnie 
nowym sytemie 
P A R Y S K I M ,  
jeszcze tu ta j nie 

wiuzianym.

Od 9 do 13 marcą 1902 r.

M e d y o l a n  i  T u r y n .
Podróż przez piękne miasta włoskie 

Najnowsze zdjęcia fotograficzne.

Wspaniałe lam. 1 męslie pierścienie.
Praw dz. 14-kar. złoto n a  srebrze  p latsrow ane, 
k ążd a  sz tu k a  przez c. k. u rząd  cechowana, za 

trw ałość 5 -le tn ie  poręczenie.

N r 175 z podobizną 
b ry la n ta  złr. 1 '7 6 .

lir 142 z podobizną 
b ry la n ta  złr. 1*75.

N r 22 pierścień a lians 
z szafirem  i im itow an. 
b ry lan tem  złr. 1 '9 0 .

Nr 117 7 im itacy ą  
tu rk u sa  złr. l -7 5 .

N r 191 z podobizną N r 18 z im itow an.
b ry la n ta  złr. 2 ‘4 0 .  am etyst, złr. 2 ‘2 5 .
N aśladow ane bry lan ty  ty ch  p ierścieni m ają  w spa­
n ia ły  k sz ta ł t  i ogień, i n aw et znawcy nie mogą 
ich rozróżnić od praw dziw ych. Obrączki ślubne 

po złr. 1‘20 .  Skraw ek pap ieru  na m iarę.
Do n abycia  tylko u firm y

Alfped FISCHER
w  Wiedniu, I., Adlergasse 10.

W ysyłka  za zaliczką. — Z a niestosow no zw rot 
pieniędzy. 707 1 3

Katalog za darmo i opłatnie.

Patenty na wynalazki
wyrabia i zużytkowuje 15 9 o

inż. Kazimierz OSSOWSKI
międzynarod. biuro patentowe

Berlin, W. Potsdamerstrasse 3.

Do sprzedania

;.<& Ny^  > v

*  V  ^  . 0 -

-X  w  J
A S - ' ^

.C s i v ' .  . « * • '

Nowość. Soki Nowość, 
owocowe.

Farby do farbowania 
pisanek

Pauiur nranriowT do iSanet- /  '  N a  n \ bez alkoholu „Cei f  ̂Z/̂ %, y* y
Farty roślinne io c u S iw ./ \  r ó ż n e g o

^  \  g a tu n k u . > '%  * b /0 /  % ,

WielkanocneX 7  *
i totraw.

to-

polecają

REIM i SPÓŁKA
E yaet 37, KRa KÓW, 1. A

A l p e S t r e  \  Cenniki na żądanie Najlepsze

L i k i e r y
sporządzić można z patronów 

likierowych J u l.  S ch ra d cra . Patron 
. na 21/a litr. Stosow. do gat. po 80-120 h

/•: A- 0 ,

' '“H J  V, j j -  ° V ,

s V, O

*

i SUDETIA \  . danno
z roślin alpejskich i sudeckich \  * opłatnie. 
samodziel. sporządzania likierów

Chartreuse-* i „Sudetia.** wyst.

710 1 3

ia G. Gebethnera i Spółki w Mowie
P O L E C A :

BilCZcW Ski J. X. Arcybiskup: L is t p a s te r s k i  o N ajśw ię tszym  S a­
k ra m e n c ie  .........................................................................* ...................

Krotoski - Szkaradek K. Dr.: Sw. S ta n is ła w  B isk u p  k rak o w sk i,
w świetle historyografii n o w o ż y t n e j ........................................................

Leon XIII Papież: Oda n a  p o w itan ie  now ego w ieku, po polsku 
i po ła c in ie ....................................................................................................

Lii D ecki K.: P o d ró ż  p o ś lu b n a , utwór poetycki p ro z ą ...........................
Małecki B .: R ośliny  p n ąc e  i w ijące, g ru n to w e  o ra z  szk la rn io w e
Miciński T.: W m ro k u  gw iazd  ( p o e z y e ) ....................................
Moszyński J . : M owa M ichała S tach o w icza  i S p raw a  w olności su ­

m ien ia  w R osyi .......................................................
Moszyński J . : Z pow odu ju b ile u sz u  30-le tn ie j p ra c y  p u b licy s ty ­

czn e j Ks. W ład y sław a M eszczersk iego  ....................................
Reymunt St. Wł.: P rzed  św item . Pew nego d n ia  sp raw ied liw ie
Sienkiewicz H .: Quo v ad is , powieść z czasów Nerona. Wydanie nowe

tanie, w jednym t o m i e ....................................................................
. W oprawie p łu c ie n n e j .............................................................................

Sumiński A. H r.: M y ś l i w y .............................................................................

— ■50 

1 '50 

— '1 0

M. JAKUBOWSKI

— •GO 

3'2J-i

1-60  
2 ’—  
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CIERPIĄCYM NA OCZY
naw et od daw na bezskutecznie leczonym , daje pomoc nowy, zgoła nieszkodliwy sposób leczenia, 
który  w p .ak ty ce  okazał się znakom itym  przez lekarzy został uznany  i polecony. Niezmiernie 
pomyślny i niezawodny skutek w zapaieniu i dolegliwościach rogówki, szczególnie w zapaleniu

egipskiem ( t r a c h o m a ) .
T en sposób leczenia nie spraw ia  bólu i je s t  tego rodzaju, że każdy może się go podjąć sam.

D r  J u l i u s z  D o n a t h ,  o k u lis ta ,
704 1 3 W IĘ D Ł A , IV.. S p ita lga sse  tfr. 3 0 .

Nowy porost włosów!
Niema już łysiny!

z powodu wyjazdu wykwintne umeblo­
wanie gabinetu męskiego, składające 
się z dwóch szaf bibliotecznych, biurka, 
fotelu i dwóch krzeseł. Cena 1000 ko­
ron. Wiadomość w Administracyi „No­

wej Reformy**. 520 21

Uwagi god.iy środek, nadający mężczyznom, kobietom i dzieciom wspaniałe włosy. — Zapobiega 
wypadaniu włosów, sp raw ia , że włosy s ta ją  się bujnem l, wyleczą z łup ieżu , strupków, krost, 
sprawia, że każdy włos s ta je  się ciężkim, długim i jak  jedwab miękkim. — Przedwcześnie posi­
wiałe włosy odzyskują bez barwienia napowrót sw ą pierw otną barw ę. Poręczony nowy porost 

włosów na łysych głowach, jakoteż  porost brwi i wąsów.
Pod nazw ą „Lo- 

vacrin“ wynaleziono 
w Ameryce, < środek, 
który  wyw ołuje po­
rost długich i w spa­
niale  bujnych wło­
sów. Ponieważ ,,Lo- 
vacrin“ jes t czystym  
roślinnym  w ytw o­
rem , przeto nie po­
trzeba zgoła obawiać 
się jego użycia, gdyż 
nie szkodzi 011 by- 
n a jr  n iej n aw et n a j­
d e lik a tn ie jsze j skój< 
rze n i  głowie.

Nie m a powodu, 
ażeby mieć na  gło­
wie rzadki i lichy 
porost włosów. Zdro­
we włosy są po trze­
bne jako  ochrona za ­
równo w iecie , jak  
w zim ie,, i bez zdro­
wego porostu włosów 
tak  dzieci jak  i doro­
śli u leg a ją  zawsze 
z a z ię b ie n i .  Choroba 
m atk i lub dziecka 
niw eczy często ko­
rzonki włosów , a 
p rzyroda potrzebuje 
k ilk u  la t, ażeby ten  
brak  pokryć. Któżby 
jed n ak  m ógł wątpić) 
o zaletach  tego cu­
downego środka w o­
bec tysięcy  św ia­
dectw , jak ie  posia­
dam y od o só b , k tó ­
rych wiarogodność 
wyższą je s t  ponad 
w szelką wątpliwość.

Yi zadziw iającym  arty k u le , zam ieszczonym  w „M edicinisch-chirurgiscbes ( entralblatt,** 
W iedeń, Nr. 52 z d. 27 g ru d n ia  1901 r., znany w iedeński lekarz Dr. med. A. K ulszyrk i. p rzy ­
tacza jąc  konk re tn e  w y p ad k i, m ówi o sw ych próbach i św ietnych  w y n ik ach , jak ie  osiągnął
„Luwakrynem “ Z tych  zajm ujących  doniesień w y n ik a  jasno  i n iezb ic ie , że w ,,Luwakrynie“ 
m am y nadzw yczajny  i niezaw odny środek, zapobiegający  ły s ie n iu , w yp ad an ia  wło'śbw i po­
w staw an iu  łupieżu.

Jej król. W ysokość księżna Hohenzollern Proszę jeszcze o 3 flaszki ,,Lovacrin.“
Pani M arta Metzke, żona budowniczego w Krajance (Niemcy). Z flaszk i „Lovacrin “ by­

łam  bardzo zadowolona 1 w yw ołał on n a ty ch m iast nowy porost włosów.
Hrabina Edine Zichy, ZiChyfalva. Proszę mi przysłać jeszcze 6 flaszek ,,Lovacrin‘ , a h ra ­

b in ie  (Jrenneville  1 flaszkę.
Pani Lina Pollak, Lubiana. Poniew aż ze sk u tk u  „Lovacrin“ jestem  bardzo zadowolona, 

proszę przysłać  mi n a ty ch m ias t jeszcze jednę  flaszkę.
Panna Ida LiSser w Podm, k.em . Proszę przysłać  m i jeszcze 1 flaszkę „Lovacrin“ , śro­

dek ten  okazu je  się bardzo dobry.
P ro feso r J. Schiiller w Wiedniu pisze: M ając od k ilk u  l a t  ły s in ę , zacząłem  przed n ie ­

w ielu m iesiącam i używ ać przeciw  niej Pańsk iego  „Lovacrin.“ I oto skóra n a  całej głowie
pokryła m i się eęs tem i włosam i. Czego nie mogło dokazać w ielu  lekarzy , tego dokonał 
P ań sk i „Lov tcrin .“

Pan E. Neum ann, Bazylea. Po bezskutecznem  użyciu w ielu  innych  środków, Pański
,,Lovacrin“ m iał w prost endow ny sku tek . Łyse m iejsce, k tó re  m iałem  bardzo długo, pokryło
się bardzo p ięknem i nowem i włosam i.

Pan JuZef Ehrlich, Jabłonice (Czechy). Po chorobie n trac iłem  zupełnie włosy, a po użyciu 
3 flaszek Pańskiego „Lovacrin*yodzyskałem  napow rót daw ny w spaniały  porost włosów.

Pani E. Szenazy, Budapeszt. Przez w iele la t  wypadały mi włosy. O dkąd używam  P a ń ­
skiego ,,Lovacrin*', włosy m i wcale dalej nie w ypadają , i nowe wyrosły.

„Lovacrin“ podnieca na nowo korzonki włosów w bardzo zadow alm ający  sposób. Młode
włosy po w sta ją  i rosną z zadziw ia jącą  szybkością. M atki m ałych dziew cząt, k tórych włos.y
są k ró tk ie  i n a  oko praw ie całd.em  obum arłe , będą szczególnie zachw ycone zadziw iającem i 
sk u tk am i tego cudownego środka. Podczas gdy ten  przetw ór je s t  n a  to przeznaczony, aby 
u sta rszy ch  osób wyleczyć łupież, w ypadanie  włosów i łysienie, je s t  rzeczą w ażną d la  każdej 
m atk i wiedzieć o tem , iż je s tto  środek, który  nad a je  w spaniałe  w arkocze ich uluDienicom.

Cena w ielk iej flaszki ,,Lovacrin“ w y starcza jące j na  k ilk a  m iesięcy, 5 koron, 3 flaszek 
12 kor., 6 flaszek 20 kor. fY ysyła za zaliczką luli po o trzym an iu  należy tości europejski sk ład :

31. F e i t l i ,  W i e n ,  l i i . .  M a r  i a  h i i f e r s t r a s s e  .iH .
A e ł  1*9E  A K A ł l i  A  T Ogłoszenie to  bywa w brzydki sposób naśladow ane. Nie przyj-

-  mować fla sze k , k tóre na etykiecie i opakowaniu nie mają po­
wyższej gtowy i nazwy , , L o v a c r i n . “  Litowa i nazwa są  prawnie ochronione. Nadto 
każda flaszka opatrzona je s t  oryginalna plombą. 661 1 O

w Krakowie,
Magazyny własne bogato zaopatrzone wyrobami z chińskiego srebra, 

platerowane, bronzu i z prawdziwego srebra,
K R A K Ó W , S u k i e n n i c e  2 0  127,  od strony  w ieży ratuszow ej. 

L u j ó w ,  J i a e  M a  r t j a e k i  1 0 ,
C z e m i o w c e ,  R y n e k ,  H otel pod „C zarnym  O rłem ."

S p m ia je  po cejacl fabrycznych
naczyn ia stołow e: noże, widelce, tyzui, prztoduiioty ozdobne na 
podarunki, oraz a r ty k u ły  kościelne: monstrancye, kielichy, krzyże, 

żyrandole, krzyże, lichtarze, ampułki i t. p.
Osoby żądające u l^ w  w ypłatach, zechcą zgłaszać się do Kantoru przy 

ul K a n o n i c z e j  pod Nr, 16 w Krakowie. 666 i 5

XII. Zwyczajne Zgromadzenie Ogólne
Członków Powszechnego Zakładu Eredytowogo w  Krakowie

Stow  zarejestr. z  odpowiedzialnościu ograniczonal

odbędzie się w e w torek  dnia 2 5  m arca 3 9 0 2  r. o g*odz. Bej 
po południu przy  ul. (Gołębiej, z następującym  porządkiem  dziennym :

1 )

*)
O dczytanie pro tokółu  z poprzedniego h a ln e g o  Zgrom adzenia. 
Spraw ozdanie Z arządu  i K om itetu  re w izy jn eg o , oraz udzielenie Za­
rządow i abso lu to ryum .
Powzięcie uchw ały  co do rozdziału  czystego zysku.
U zupełnienie D yrekcy i i R ady  nadzorczej.
W nioski i in terpelacye. 723

W ra z ie  b ra k u  k o m p le tu  s ta tu te m  w y m ag an eg o , n a s tę p n e  W alne 
Z g rom adzen ie  odbędzie się teg o  sam ego  d n ia  o godz. 6ej po południu 
bez w zg lęd u  n a  ilość obecnych członków .

Prezes Rady nadzorczej: J .  J m l J .

3)
5)
6)

Szkółek, £A U  ^ J L  Właściciel Szk<

■ D e i l l Z O t ,  Poznań W  3, >

T arantas!
e leg an ck i, p raw ie  nowy, powozowy, o jasnem  
wybiciu , z budą i fa rtuchem  z p łó tn a  żaglo­
wego n iep rzem akalnego , jesionow y, lak ie ro ­
wany n a tu r a ln ie . z w agą ruchom ą n a  pare 
k o n i , służąc i na  drogi polne i zagonowe, 
je s t za  2 0 0  złr. do  s p r z e d a n i a  w k o n -  
o e s y o n o w a n y o h  s k ła a a o k  z p o w o z a ­
m i  u ż y w a  11 e m i  S t. C y r a n k ie w io z a  
w K rakow ie p r z y  u l. B r& oklej L . 9  i  u l. 
S z p ita ln e j  L . 3 4 ,  naprzeciw  t e a t r u , gdzie 
c-koło 3o sz tuk  odrestaurow anych grun tow nie, 
kupować m ożna po w yjątkow o niskich  cenach, 
.ia k : n ia r e tk i od lb O  z łr ., P o w o z ik i  pół- 
k ry te  i o tw a r te , n a  jednego i parę  k o n i , od 
175  złr., K u o z e r  fa e to n  z budą  bez budy 
od 1 6 0  złr.. C y g a n k i, K a b r y o le ty , G ig i, 
M a jty o za n u i, B r y o z k i, T a r a n ta sy , W óz  

y U ’*) na  resorach od 1 5 0  z łr . i w. innych, 
W łaściciel m ieszka przy ul św. J a n a  30, part.

580 4 O

K. Zieliński,
m e c M  i optyk, w Krakowie, linia A-B. 39,

p o 1 e c a swój obficie zaopatrzony 
magazyn wyrobów o p t y c z n y c h  

i m e c h a n i c z n y c h .  
Utrzymuje na składzie oryginalne ame­
rykańskie: G r& fo to u y  „Columbi&“ 
od 70 kor. z reproduktorem i rekorde- 
rem, G ra m o fo n y  p0 120  kor., W a ł k i  
do grafofonór, oraz P ły ty  kauczukowe 
do gramofonów z poLskiemi melodyami 
z oper, ośpiewane przez pierwszorzęd­

nych artystów.
Wszelkie reperacye oraz zamówienia 

na oknlarj łub binokle ze szkłami kom­
binowanemu hez względu na barwę, wy­
konuje z wszelką dokładnością podług 
ordynacyi P- T. okulistów we własnej 
pracowni w przeciągu 24 godzm.

Zamówienia lub reperacye z  prowincy 
odwrotną pocztą.

Posiada własną szlifiernię 00 szkieł 
optycznych, urządzoną podług systemu 
metrycznego. 45 20 o

Koniczynę do siewu

p o le c a

i wszelkie drzewa i krzewy owocowe i ozlotae, Miery 
1 drzewa alejowe, flance sztariowe i truskawkowe, wjsadki

na żFWonłoty, róże 11J.
M T  C e n n ik i illustroiraiMC n a żąd an ie  d arm o i op łatn ie. T HA
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Niema już usprawiedliwienia na łupież, wypadanie włosów lub łysinę, 
jak  powyższa rycina wyraźnie pokazuje.

NIEDOŚCIGNIONE
są świeżo w y n a lez io n e , n a  powszechnej w ystaw ie w Chicago 

odznaczone

oryginalne zegarki z amerykańskiego złota plagne
R em ont,-Sa,von (o d sk ak u jąca  k o p e rta )  i t r z y  k o p e rty  ze z ło ta  
p laąu ć , z wybornem  an ty m ag n et. w nętrzem  precyzyjnem , u re­
gulow ane n a  sekundę i ze świeżo pa ten to w an . w ew nętrznym  
regulato rem  skazówek. Zegarków  tych  d la  ich w spaniałego 
w y k o n an ia , obfitych a rty stycznych  rycin  (są i g ładk ie  w za­
pasie) n aw et znaw cy nie m ogą rozróżnić od praw dziw ie  Zło­
ty ch . Cudnie p iękne cyzelow ane koperty  pozostają  n a  zaw sze  
bezw arunkow o n iez m ie n io n e m i, a za  dobry chód da je  się na 

piśm ie trzech le tn ie  poręczenie.
Cena tylko 6 złr

Stosowny do tego ła ń o n s z n k  ze  z ło ta  p la ą n ó  1*50.
Do każdego zegarka  za  darm o skórzauy fu tera lik .

Do nabycia  ty lko  przez głów ny sk ład : Alfred FISCHER, 
W iedeń , A d lerg a sse  10. 906 l 3

W ysyłka za zaliczką. — Za niestosow ne zw rot pieniędzy.

I)o Pana Aptekarza

B e l i  Z o l t a n a ,
BUDAPESZT.

Proszę Pana o przysłanie n i ponownie 5 
słoików

maści przeciw gośćcowi 
i reumatyzmowi,

gdyż jestem bardzo zadowolony z cudownego 
skutku.

Kresie się z pow ażaniem
Grac. / / .  jm iU er.

Szczególne wypadki, liczne uznania i po­
świadczenia lekarskie dowodzą, że ta  maść jest 
od szeregu lat znanym . niezawodnie skutkują­
cym środkiem, który przeciw bolesnym dolegli­
wościom występującym przy przeziębieniu w ko­
ściach, stawach lub w mięśniach, o k a z u j e  s tę  
. j a k  n a j l e p s z y m .

~ ~  C e n a  f l a s z k i  2  k o r o n y .  ... .—
Giuwny skład na A u s try ę : 541 s  O

Apteka pod „Czarnym niedźwiedziem1*,
g C  W I E D E Ń .  I . ,  L u g e ck  Nr. 3 . ~ 1 M

Zlecenia pocztow e przesy łać  n a leży  do A ptekarza  
B e l i  Z o l t a n a  w  B udapeszcie.

praw dziw ą s ty ry jsk ą , w olną od ka  -i, czy­
stą , w ysyła, j a k  od la t  30 za  zaliczką: 

n a j l e p s z e j  Hr.  1 . . . . IO O  M j r .  k o r . 1 3 2 - —
• IQó M ' 128--

J"W cj •*} . . . . .  100 , " 124' —
ja k  rów nież nasiona  u lub.onych traw , wyczki 

i lucerny — firm a 552 fi o

Józ. Postl & Co., Judenburg, Gór. Styryc.

Aptekarza Schneid’a 

Z I Ó Ł K A  P u z e c i w

kaszlowi
i proszek p rtftiw  KATAROWI

z  a p u e f e i  S 1® . J i ó i n z e g o
w W iednia ’ 2, W im m ergase 33,

przyrządzone podług przepisu  lekarskiego, 
są dobroczynne dla organów  oddechowych, 
usuw ają flegmę, “Zm ierzają ka jze l, łagodzą 
kasze l i d.aHan,e w. flerdle.—  p ro szk i 50 ct., 
należące do ziółka 5o ct., pocztą o 20 
ct w ięcej n a  °Pakow anie (bez opłaty po- 
sztowej). 1 ocztą w ysy ła  się n a jm niej dwie 

paczki.
St. Georgs-Apotheke w W ieoniu, V 2, 

w im m ergasse 33.
Skład w Krakowie Apteka 

Hellera „pod Słoniem.”
Z w ra o a ó  “ a  z n a k  o o b ro n n y

a p te k i J e r z e g o . 532 4 6

Ogłoszenie to wtoć i zacnoffać. -

e<v

o>
N
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M I L I O N Y  D A M
niywa „Fecoliny.**

Z apy tajc ie  s ię  sw eyo le k a rz a , czy  ,,F eeo lin a“ 
n ie  je s t  n a jlep . kosm ety k iem  n a  sk ó rę , w łosy  

i zeby?
N ajo a rd z ie j n iecz y s ta  tw a rz

i n a jb rzy d sze  r ę c t  n ab ie ra ją  n a ty ch m iast a ry ­
stok ra tycznej delikatności i form y przez uży­

w anie  „FEEOŁINY."
,,F ńE O L IK i“ je s t  m ydłem  złożonem z 42ch 

n a jszlachetn ie jszych  i najśw ieższych ziół.
Z apew niam }, że w szelkie z m a rsz cz k i i ia łd y  

n a  tw a rzy , w ągry , jiry a itcz t, . ze rw o n o sć  n o sa  
1 t. d. — przy używ an iu  „FEEO LU O ’* z n ik a ją  
bez iadu.

„FEEOŁINA** stanow i najlepszy  środek do 
p ielęgnow ania, czyszczenia i up ięk szen ia  w ło­
sów, zapobiega w ypadaniu  włosów, łysien iu  
i chorobom głowy.

,FCE0LINA“ je s t  również najlepszym  i n a j­
n a tu ra ln ie j. środkiem  do czyszczenia zębów.

K to ,.FEEÓŁINY“ używ a reg u la rn ie  zam iast 
m ydła, pozostaje miodym i pięknym .

Zobow iązujem y się p ien iądze  n a ty c h m ia st 
zw ró cić , gdyby k tokolw iek z ,,rEEOLINY“ 
nie był zadowolonym. Cena stuk i 1 Ł ,  3 SZt. 
K. 2-50, 6 SZt, 4 K., 12 Szt. 7 K. Porto od je ­
dnej sz tuk i 20 h., od 3 sz tu k  zwyż 60 h. Za 
pobraniem  60 h. więcej.

W ysyła gł. s&l&d M. FEITH, W ien, 7 B ezirk , 
H a r ia h ilfe rs tra s se  38, I. p ię tro . 74 13 o

Z D ru k a rn i L ite rack ie j poprzednio z Nowej D ru k a rn i Jag iellońsk iej w  K rakow ie (Jag ie llo ń sk a  10).

STORY Patyczkowe
Drelichowe
Automatyczne ZALUZYE

R ządca Drukarni L. K. Górski.
w

DESZCZUŁKOWE Poleca najstarsza fabryka Krajowa CSlffi

rolkowy Tyłkowy ff. AllaiESM iawiliej JUfOBIlS LWÓW, 1. i gratis
i

16103114


